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Dwa katastrofalne wybuchy
Kilkadziesiąt osób znalazło śmierć pod gruzami

SOFJA, 16. 6. PAT. Wczoraj 
w godzinach południowych wybuchł 
pożar w gmachu Towarzystwa My 
śliwskiego, położonego w śródmie* 
ściu Sofji. W czasie pożaru wybu­
chły duże zapasy prochu strzelnicze 
go znajdujące się w piwnicach,wsku 
tek czego cały gmach wyleciał w

4 miljony zł. nadwyżki
w bilansie handlowym  za maj

W ARSZAW A, 15. 6. Bilans han 
dlu zagranicznego R. P. i Wolnego 
Miasta Gdańska w maju rb. według 
tymczasowych obliczeń Głównego 
Urzędu Statystycznego przedsta­
wiał się ndbtępująco: przywieziono 
towarów ogólnej wartości 81173000 
złotych. W ywieziono zaś towarów 
za 85.173.000 zł-, zatem dodatnie 
eałdo w maju wynosi 4.000.000 zł- 
W porównaniu z kwietniem rb. war 
tość wywozu spadła o 1.343.000 zł., 
a wartość przywozu zmniejszyła się

powietrze.
Pod gruzami budynku padło kil 

kanaście osób zabitych w tern kilko 
ro dzieci bawiących się w pobliżu.

* ♦ -t
TALLI, 15 6. PAT. W czasie

rozładowania miny morskiej w labo 
ratorjum amunicyjnem nastąpił wy 
buch skutkiem którego budynek ła- 
boratorjum oraz sąsiadujące z nim 
magazyny amunicji wyleciały w po 
wietrze. Liczba zabitych wśród kto

rych przeważają oficerowie nie jest 
dotychczas ustalona. W edług przy 
puszczeń zginęło 25 osób. O sile wy  
buchu świadczy fakt, że w domach 
odległych o 4 km. od miejsca wybu 
ehu wyleciały wszystkie szyby.
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Proces polityczny zakonspirowanej organizacji „ le w ”

LESZNO, 16. 6. PA'T. Wczoraj w 
Lesznie przed wydziałem zamiejsco­
wym poznańskiego sądu okręgowego 
rozpoczął się proces przeciwko 49-cm 
członkom Stronnictwa Narodowego, o  
skarżonym o bezprawne założenie na 
terenie powiatu kościańskiego organi­
zacji pod nazwą „Zew** i wykonanie 
szeregu zamachów bombowych w lu­
tym i marcu br.

Rozprawie przewodniczy sędzia Ka­
mieński/oskarża wiceprokurator Czak 
Broni 5-eiu adwokatów. Świadków od 
wodowych powołano 13-tu, dowodo­
wych 10-eiu.o 2.419.000 zł.

♦ ------------------------------------------------------------------------------------------------

Gimnazjum Kupieckie Męskie
stow arzyszenia Kupców Polskich w Sosnowcu

przyjmuje zapisy do klasy pierwszej
na podstawie świadectwa ukończenia VI. oddziału szkoły 

powszechnej.
ZAPISY przyjmuje czasowo — Kaneelarja Szkoły Handlowej 
Żeńskiej im. Królowej Jadwigi w Sosnowcu, ul. Zygmunta 7.

O godz. 9-ej rozpoczęła się ses.ia try­
bunału. Po sprawdzeniu personalij o- 
skarżonych, trybunał przystąpił do od 
czytywania aktu oskarżenia, które, trwa 
ło do godz. 10.40.

Skolei rozpoczęło się przesłuchiwa­
nie oskarżonych. Pierwszy zeznaje gid 
wny oskarżony Wałkowski. Do zało­
żenia „Zewu“ oskarżony nie przyznaje 

« się, tłyieadząc, iż był jedynie referen­
tem organizacyjnym na powiat ko H ań 
ski z ramienia Stronnictwa Narodowe­
go. Przyznaje się natomiast do zwoła­
nia odprawy kierowników rejonowych 
w Krzywiniu, na którem to zebraniu 
odebrał od zebranych przysięgę na 
wierność Stronnictwu Narodowemu.

Po odebraniu przysięgi Wałkowski 
wygłosił przemówienie, w którem m. 
in. powiedział, że kto posiada broń, to 
powinien ją schować, a spis tej broni 
jemu dostarczyć. Przy dokonywania 
spisu miano operować szyframi m ia­
nowicie karabin równał się cyfrze 1, 
rewolwer — 2. i t. d. Wałkowski nie 
przyznaje się do zbierania składak na 
zakup amunicji, a tylko na zakup o- 
patrunkowego materjału- Mat.erj-dy o- 
patrunkowe potrzebne były w razie 
nagłego wypadku, ale oskarżony me
umie dokładnie określić :0. Oskar

Wnioski obrony i oskarżenia
w procesie przytyckim

RADOM, 16. 6. Na wstępie wsczo- 
rajszej rozprawy, która rozpoczęła :uę 
o godz. 8.30 rano, strony składały 
wnioski, dotyczące dalszego toku roz­
prawy.

Prokurator złożył wniosek o ponow 
ne przesłuchanie posterunkowych Mer 
ty i Nowickiego, celem stwierdzenia 
pewnych okoliczności, które wynikły 
w toku rozprawy.

Obrońca Petrusiewicz wnosi o po­
nowne ewentualne przesłuchanie post- 
Brodaczewskiego. Obrońca Margolis 
wnosi o zażądanie z powiatowej ko­
mendy policji i ze starostwa odpisu 
telefonogramów, jakie nadeszły do 
tych urzędów7 od osób prywatnych z 
Przytyka w dn. 9 marca między godz. 
15.20 a 16.45 z prośbą o interwencję 
w zajściach. Może to bowiem rzucić 
newne światło na tło sprawy. Obroń 
ca składa równocześnie sądowi 6 ra ­
chunków urzędu pocztow7ego w Przy­
tyku, jak.Q dowód przeprowadzenia ta­
kich rozmów7. Ob1'. Lindeman prosi o

przesłuchanie świadka Zofji Wojty- 
siak. Obrońca Berenson w imienni nie 
obecnego na rozprawie obr. Szumań­
skiego zapowiada zgłoszenie przez nie 
go w7 dwu dzisiejszym wmiosku, które­
go treści narazie jednak sądowi nie po­
dał. Sąd po naradzie postanowił wszy­
stkie powyższe wnioski uwzględnić po 
czem przystąpiono do zbadania dal­
szych świadków obrony.

Pierwsi świadkowi© zeznają na ko 
rzyść oskarżonego Bankiewicza. N a­
stępna grupa stwierdza, że osk. Jan i 
Paweł Kostowie, przez cały dzień 9 
marca, a w7 szczegółności między godz­
i ł  a 19-tą pracowmli w7 kuźni i wcale 
stamtąd nie wychodzili. Skolei sąd 
przystąpił do ponownego badania^ św. 
oskarżenia podkomisarza Kazimierza 
Mickego, kierownika wydz. śledczego 
w7 Radomiu. Na zapytanie przewodni­
czącego

Świadek stwierdza, że delegacja lu 
dnośei żydowskiej w Przytyku która 
przybyła do w ładz z prośbą o interwen

cję, konferow ała z obecnym starostą ra 
domskim.

O dwuch z tych delegacyj świadek 
wie napewmo, że były przyjęte przez 
starostę. Możliwe jednak, że jedną de­
legację przyjął wicestarosta Schuetzer 
Obrońca Borzęcki zapytuje świadka, 
czy niezależnie od władz administra­
cyjnych komenda policji wydawała 
swoim podwładnym organom  ̂ jakieś 
instrukcje w zw-iązku z zakłóceniem 
spokoju publicznego. Wkońcu świadek 
stwierdza, że treść rozmów telefonicz 
nycli. jakie prowadziły osoby pryw at­
ne z Przytyka z wydziałem śledczym 
w dn. 9 marca nie była notowana.

W związku z zeznaniami tego świad 
ka przewodniczący zapytuje obronę 
czy. podtrzymuje wniosek o w’ezwarlc 
w7 charakterze świadka h. wicestaroste 
Schuetzera. Obrońcy wypowiadają się 
w tej sprawie, jak również prokurator

Następnie zeznają dalsi świadko­
wie. Ogółem wrezoraj przed południem 
przesłuch?:w 22 śtsinjkńw-

żony przyznaje się, że odebrał od oskar 
żonego Łuczaka dwie bomby, które 
wręczył skolei oskarżonemu Dudziń­
skiemu. Wałkowski oświadcza, ze bom 
by miały być rzucone jedynie na po­
strach, i to specjalnie na zebraniach 
niemieckich. Przy-znaje się również, do 
kontaktu z O. M, R. Dalej oskarzcnv 
przyznaje się, że polecił rzucić bombę 
do domu Schindlera, jednak sprawa 
ta miała podłoże zemsty osobistej. Ca­
łą tę ostatnią swoją działalność prowa­
dził pod wpływem O. N. R.

Oskarżony doszedł bowiem do wnio 
sku, że Stronnictwo Narodowe działa 
zbyt łagodnie i trzeba ostrzej wystąpić

Prokurator wnosi o odczytanie ze 
znań Wałkowskiego, złożonych w7 śledź 
twle, które są sprzeczne z zeznaniami 
obecnemi. Mianowicie w śledztwie
przyznawał się oskarżony do zorgani­
zowania „Zewru“ i do zakupu broni i 
amunicji.

Następnie zeznaje Dudziński, ro 
botnik rolny. Dudziński również plą­
cze się w zeznaniach i zaprzecza, jako 
by7 organizował „Zew“, natomiast przy 
zna je się do otrzymania bomb od W it 
kowskiego i oświadcza, że bomby te 
miały być używane jedynie na po­
strach, głównie przeciwko Niemcom. 
Sędzia wnosi o odczytanie zeznań, zła­
żonych przez oskarżonego w7 śledztwie, 
z których wynika, że na zebraniu w 
Zieminie oskarżony odebrał przysięgę, 
zazneazając przy tern, 
że w' razie rewolucji bomby będą roz 
dawane wszystkim i będzie się ich 

używać.
Oskarżony Bukiewlcz twierdzi, że 

wstąpił do Stronnictwm Narodowego 
po to, aby jakoś zarobić, nie miał bo- 
wiem z czego żyć. Zarobek jego pole 
gał na tem, że zakupywał materjał o- 
patrunkowy i podawał wyższe ceny ku 
pna niż były rzeczywiście. Różnicę 
brał dla siebie. Prokurator wnosi o 
odczytanie zeznań, złożonych w7 śledz­
twie, najzupełniej splzecznych z obeo 
nemi zeznaniami oskarżonego.

Straszne skutki burzy 
niedzielne}

Donoszą nam z Częstochowy, że 
w niedzielę popołudniu nad powia* 
tem częstochowskim przeszła gwał 
towna burza.

We w>si Rząsawy piorun wpadł 
do zagrody wiejskiej Adama Anki© 
lewicza i zabił trzy osoby, zranił 
dwoje dzieci i kobietę.
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Robotnicy deklarują gotowość współdziałania .
w sprawie obronności i zbrójności Polski

Uchwały Związku Związków Zawodowych
W Warszawie odbyło się zebrani** 

Członków Związku Związków Zav. udo­
wych, na którem referaty o obecnej sy 
tuacji politycznej wygłosili prez. ZZZ. 
Jędrzej Moraczewski, prof. Kazimierz 
Zakrzewski oraz sekretarz Warszaw­
skiej Rady Okręgowej Z. Z Z. Svefan 
Maupa. Po dyskusji zebrani uchwalili 
kilka rezolucyj.

Rezolucja w sprawie bezrobocia 
stwierdza, że prezes rady ministrów dr 
(Sławoj Składkowski uznał w sejmo- 
wem przemówieniu z 4-g<> czerwca <s 
najważniejsze zadanie rządu usunięcie 
bezrobocia to jest dostarczenie pracy 
tym. którzy zostali jej, w okresie kryz;/ 
su, pozbawieni.

Praca nad zgromadzeniem środków 
potrzebnych do urzeczywismienia tej 
zapowiedzi, może być skuteczna tylko 
w atmosferze spokoju.

W sprawie związków zawodowych 
pcbwalono rezolucję następującą:

I. Klasa robotnicza, kto-a w mro> 
Jkach niewoli pierwsza poci wskazania­
mi Józefa Piłsudskiego podjęła walkę 
v niepodległość, jest klasą, patriotyczny 
dla której zagadnienia obronności i 
zbrojnośei państwa nie były i nie są 
obce. Doceniając konieczność wspćłdzia 
łania wszystkich sił społecznych z czyn 
nikami, powołanemi do obrony pań 
stwa, klasa robotnicza golowa jest po 
djąć to współdziałanie tem chętniej, żo 
uznaje całkowitą zbieżność intcesów 
państwa z naszem klasowern dot rein.

TT. Klasa robotnicza, prowadzać 
swe codzienne walki klasowe o godność 
i prawa człowieka pracy, działa patrjo 
lycznie, przyczynia jąc się do STwfegO' 
wania sił podtrzymując niepodległość 
i rozwój Polski. Dlatego zgromadzeni 
stwierdzają, że klasa robotnicza ze swe 
go klasowego  ̂stanowiska w sprawach 
społecznych i . gospodarczych nie zei- 
dzto

Doniosłe dla lokatorów
Sąd najwyższy, rozpatrując spra­

wę lokatora o zaliczenie na poczet ko­
mornego poniesionych na naprawy ko­
nieczne w mieszkaniu wydatkową wy­
dał doniosłe orzeczenie, obchodzące 
najszersze koła.

Zdaniem Sądu Najwyższego, o po­
trzebie napraw większych w mniesz- 
kaniu, lokator powinien zawiadomić 
gospodarza i żądać od niego remontu 
na jego koszt, a nie jest uprawniony 
sam do wykonywania własno wolnie 
koniecznej naprawy bez wiedzy wła­
ściciela domu, nawet, gdyby były to 
roboty pilne. Dopiero wówczas, gdy 
zawiadomiony o potrzebie remontu 
gospodarz napraw nie wykona, a były 
one pilne i nieodzowne, lokator może 
bez uprzedniego uzyskiwania wyroku 
sądowego dokonać koniecznych robót 
i zaliczyć poniesione z tego tytułu wy­
datki na poczet komornego.

III. Zgromadzeni stwierdzają, że 
budżuazja bez względu na odłamy poli 
tyczne wszelkieini sposobami działa w 
duchu odsunięcia robotników od pań­
stwa, pragnąc uczynić z państwa o rg a r  
obcy robotnikom i przeciwdziałający 
ich dobru. Zgromadzeni gotowi są 
wraz z całą klasą pracującą do przeciw 
stawienia się wszelkiemi siłami tej grze 
burżuazji.

IV. Klasa robotnicza nie może wy­
rzec się swej własnej organizacji kia 
sOwcj pod postacią wspólnych, niezaw"

słych związków zawodowych, p . > woła• 
nych do przeprowadzenia zadań spofa 
cznych i państwowych, jakie na klasę 
robotniczą spadają. Organizacji tej me 
zastąpią żadne narzucone klasie robot 
niczej i od niej niepochodzące formy 
działania. Ślubując wierność swej kła 
sowąj organizacji, jaką jest Z Z 7., 
zgromadzeni wzywają całą klasę robot 
niczą do zrzeszenia się w jednolitych 
bezpartyjnych, klasowych, a zdecydo­
wanie państwowych Związkach zowodo 
wych.

Tą drogą, składamy serdeczne podziękowanie przewielebnym pa­
storom Tytzowi i Danielczykowi, Dowództwu 23 p. a. 1., Związkowi Le- 
gjonistów, p. Kantor-Mirskiemu oraz wszystkim kolegom i znajomym, 
którzy wzięli udział w pogrzebie

ś. p. Aleksandra Herlinga,
0OZO8taU 7  żalu ŻONA, DZIECI, ItODZICE, BRACIA,

SIOSTRY, SZWAGROWIE I SZWAGROWEl

Wrzącą wodą w twarz pasierbowi
* Zbrodniczą macoch; policja uratowała przed zlinczowaniem

WARSZAWA, 15.6. Mieszkańcy 
wsi Gościennice Nowe pod Warszawą, 
żyją pod wrażeniem okropnego wy­
padku jaki się tam wczoraj wydarzył 
Jeden z gospodarzy tej wsi, 54-letni 
Józef Grzesiak, po śmierci żony pozo­
stawszy z dwojgiem dzieci, wstąpił 
ponownie z związki małżeńskie z nie­
jaką Walentyną Kołbielską.

Grzesiakowa zawładnąwszy domem 
i mężem w okropny sposób postępo­
wała z pasierbami, co niejednokrotnie 
zmuszało sąsiadów do interwencji.

Na tym tle wynikały zajścia, któro 
doprowadziły do bójki sąsiedzkjej.

Wczoraj maoocha pozostawszy sa­
ma z pasierbami w domu, rozgniewa­
na na najstarszego chłopca 14-letniego 
Stanisława,

schwyeiła kocioł z wrzącą wodą

i oblała dziecko.
Wypadek spostrzegł przez otwarto 
okno jeden z przechodzących koło do­
mu Grzesiaków, mieszkańców wsi i 
zaalarmował sąsiadów.

Tłum rzucił się do zagrody
i usiłował zlinczować zbrodniczą 

macochę.
Od niechybnej śmiem z rąk oburzo­
nych sąsiadów uratowało ją zjawienie 
się policji. Nieszczęśliwy chłopiec do­
znał tak ciężkich poparzeń, iż musiano 
wezwać pogotowie. Lekarz w stanie 
groźnym przewiózł chłopca do kliniki 
oftalmicznej w Warszawie.

Chłopcu grozi utrata wzroku wsku 
tek poparzenia twarzy i głowy.

Zbrodniczą macochę aresztowano i 
przewieziono do więzienia w W ar­
szawie.

Spadła ze schodów żeby odroczyć lustrację
Pomysłowa defraudanfka instytucji naukowej

WARSZAWA, 15. 6. Władze proku 
ratorskie zakończyły dchodzenie i spo­
rządziły akt oskarżenia przeciwko 
skarbniczce Bibljoteki Uniwersytetu 
J. P. w Warszawie Laurentynie Hen­
ryce Ulanowskiej. Śledztwo ciągnęło 
się od 1935 r. Bibljoteka prowadziła 
wówczas własną gospodarkę, utrzy­
mując się z funduszów ściąganych z 
opłat uniwersyteckich. Kiedy inspe­
ktor Min. W. R. i O. P. p. Batturajtis 
zjawił się w gmachu bibljoteki w celu 
Przeprowadzenia lustracji ksiąg ra­
chunkowych,
Ulanowska uległa wypadkowi, spada 

jąe umyśluie ze schodów.

Lustrację odroczono. Ranną 
przewieziono do szpitala, gdzie przeby 
wała przez dłuższy czas.

Po powrocie Ulanowskiej do zdro­
wia kilkakrotnie pod róż-nemi pozora­
mi odraczała ona termin lustracji. O- 
statecznie, kiedy insp. Bałturajtis za- 
ż,ądał kategorycznie przedstawienia 
mu książek, okazało się, że nie były o- 
ne wogóle prowadzone.

W gospodarce bibljoteki panował 
niebywały chaos. W kasie stwierdzo 
no brak 28 tys. zł.

Ulanowska przez cały czas śledztwa 
odmawiała złożenia zeznań.

Co się przemyca z Niemiec?
Ciekawe cyfry miesięcznego plonu

Zestawienie miesięczne Śląskiego 
Inspektoratu Okręgowego Straży Gra 
nicznej wykazuje, że w ostatnim okre 
sie sprawozdawczym przytrzymano na 
zielonej granicy Śląska 1149 osób z 
przemytem przedstawiającym war­
tość 73.022 zł., porzucono zaś w toku 
pościgu przemyt „bezpański” wartości 
ponad 8.000 zł. Pozatem udowodniono 
lóto-rn osobom przemycenie towaru 
wartości 7.000 zł. łącznie za i wykryty 
w ub. mies. przemyt na Śląsku przed­
stawiał wartość 90.000 złotych.

Również i w tym miesiącu dał się 
zauważyć przemyt znaaznej llośod tyto 
niu, zapalniczek, kamieni tajraiawych 
a pozatem przemycano w wielkich ilo 
ściach Maggb drożdże, owoce południo 
we, karty do gry, wyroby chemiczne i 
kosmetyczne, lekarstwa i td.

Straż Graniczna przytrzymała po­
nadto na nielegalnem przekraczaniu 
granicy 344 osoby.

Jak widać z tego zestawienia, wpro

wadzone w Polsce ograniczenia dewi­
zowe nie odbiły się narazie na cyrku­
lacji przemytu.

Nocne manewry szturmowców niemieckich
nad granicą polską

KATOWICE, 15. 6. W pasie ppgra 
nicznym pomiędzy Zabrzem a Gliwi­
cami odbyły się w nocy z niedzieli na 
poniedziałek ćwiczenia nocne oddzia­
łów S. A. Ćwiczenia rozpoczęły się o 
godz. 20.30. W czasie ich trwania posłu 
gliwano się reflektorami i rakietami.

 ̂Zdezorjentowana ludność polska z 
miejscowości położonych w tem miej 
scu nad samą granicą niemiecką z nie

pokojem przysłuchiwała się palbie k» 
rabinowej, nie umiejąc sobie w pierw 
szych zwłaszcza chwilach wytłumaczyć 
przyczyny strzałów, dochodzących ze 
strony niemieckiej.

Pełniący służbę graniczną hitlerow 
cy tłómaczyli na przejściu granicznem 
w Karol - Emanuel (Ruda - Południe), 
że chodzi tu o zwykłe (1) ćwiczenia 
straży pożarnej (U).

f KRAKÓW, 15.6. Do Krakowa nar 
deszła dopiero obecnie wiadomość a
ciekawych odkryciach, jakich doko­
nały władze więzienne w Wiśniczu.

Niedługo po ogłoszeniu amneetji 
zapanował w więzieniu podniecony na 
strój. Przebywający tam więźniowie 
spodziewali się, że lada chwila opusz­
czą mury więzienne. W tym to czasie 
władze więzienne zauważyły jakieś 
podejrzane ruchy w warsztatach ślu­
sarskich.

Po zbadaniu okazało się, że kilku 
więźniów przygotowywało sobie nar 
rzędzia do włamań, aby zabrać się do 
„pracy”.

Skonfiskowano jeden łom, oraz cie* 
kawie skonstruowane aparaty, umoźli 
wiające otwieranie każdego zamku.

K o m o rn i c y  w mundurach
od 1 iipca

(WARSZAWA, 15.6. W b. tygodniu 
wydane będzie przypomnienie do ko­
morników w sprawie noszenia jedno­
litego stroju urzędowego. Obowiązek 
noszenia mundurów przez komorników 
wchodzi w życie z dniem 1 lip ca.

W zasadzie komornicy nosić będą 
strój koloru czarnego. Mundury ko­
morników składać się będą z mary­
narki kroju angielskiego, z patkami 
na kołnierzu, opatrzonemi godłem pań 
stwowem i złotemi dystynkcjami. Do 
mundurów tych noszony ma być kra/ 
wat koloru czarnego.

Prawo noszenia stroju urzędowego 
będą mieli tylko komornicy w słuźbio 
czynnej.

f  1 6 1 7 18
czerwca czerwca czerwca

W tych dniach 
Wszyscy kupują

LOSY
w z n a n e j  
szczęśliwej 
kolekturze

Euq. Korzuszarza
Katowice, Dyrekcyina 10.

Telefon 826-36. Konto P. K. O. 303368 
O D D Z I A Ł Y  :

MIKOŁÓW RYB <IK MY Ł C W  CE
Rynek 13 Sobieskiego 94 M. P itsudsm ego  1

S IE M IA N O W IC E
Bytom ska 5

BIELSKO
5-go Mala 31 a 
(Obok O rbisu)

i 100.000 «
wygranych znów padło w IV  kl. 36 

Lot. oprócz tego w ub. lot. padło 
r * n  m a a  • 5006 xi. 2560 zł.5 0 -0 0 0  z ł . 25w> >>■

*  a  a  a a  V  ^  2 5 0 91 0.0 0 0 Zł. 5060 zł. 2500 zł.
10.000 11. 2500 zŁ
1  A  a  a  a  •r>M0 2500 zł.1 0.0 0 0 Zł. 5000 zł. 2500 zł.

22 a 2006, 45 a 1600 oraz wielo innych 
wygranych

Przeszło 9 0 0 . 0 0 0 , - Z t .
wypłaciła kolektura Korzuszarza w 
ubiegł, lot. swym graczom* -- Cyfry 
powyższo świadczą o powodzeniu 

graczy
u K O R Z U S Z A R Z A

Kawaler z gotówką
KATOWICE. 15. 6. Zamieszkujący, 

na „kawalerce” w Nowym Bytomiu 
Wiktor Piwowarczyk Piłsudskiego 
17), spostrzegł ku swemu przerażeniu, 
że skradł mu ktoś z walizki znajdują 
cej się w pokoju 750 zł. w gotówce. Za 
wiadomił o tem policję, jednak wątpił 
wem jest, by mógł odzyskać stratę.

Za drobne 3 zlotowe składki1 
członkowskie, Polski Czerwony 
Krzyż prowadzi około 200 insty« 
tucyj własnych w całym kraju, 
szkoli pielęgniarki i drużyny ratow« 
nicze, organizuje doraźną pomoc 
sanitarną. to'



Co nam odkrywa proces katowicki
Kilka dni temu m inister oświa­

ty, prof. Świętosławski, wygłosił w 
Poznaniu przemówienie o znaczeniu 
kulturalnem  i polityeznem naszych 
dzielnic zachodnich: Wielkopolski, 
Śląska i Pomorza. Ani jedno słowo 
z tego, co powiedział p. minister, nie 
powinno być stracone dla słucha­
czów i czytelników z całej Polski- 
Potężne to zagadnienie, które nam 
wyłożono tym razem z miejsca wy­
soce odpowiadzialnego i bardzo dro 
gie sercom polskim. „Należy wzmóc 
i uwielokrotnić pracę naszą w Wiel- 
kopolsce, na Pomorzu i Śląsku, aby 
polska racja stanu mogła się tu  po­
głębiać i rozwijać". Oto program, 
który połączy wszystkich Polaków.

Prężność gospodarcza i kultu­
ralna żywiołu polskiego na ziemiach' 
zachodnich powinna być zwiększo­
na do najwyższych granice. Demo­
graficzny stan posiadania musi u- 
legać zmianie, „jedynie na korzyść 
Polaków, aby stosunków etnogra­
ficznych nie zakłócała imigracja**.

Niema żadnej wątpliwości, że 
społeczeństwo polskie będzie wdzię­
czne p. ministrowi za m ądrą treść 
powyższego memento, tudzież za 
wybór chwili, w której ono było 
wystosowane do narodu.

Bo właśnie niektóre wypadki 
najświeższej doby wskazują, że wy­
konanie zasadniczego program u 
narodowego będzie się spotykało 
stale twardo z przeciwdziałaniem, 
zakrojonem na wielkie rozmiary, a 
pozbawionem wszelkich skrupułów. 
Między innemi, mamy na myśli to, 
co nam odkrywa proces katowicki.

Jeżeli czytelnikom już kilkakrot 
nie przedstawiono, jaką rewelacją 
jest ów proces, to jeszcze im powie­
dziano za mało. Trzeba wciąż sta­
rannie śledzić jego przebieg, bo każ 
dy dzień dorzuca nam coś nowego. 
Na razie niepodobna nie mieć w 
pamięci jąd ra  aktu oskarżenia.

Utworzono na Śląsku nielegalną 
organizację niemiecką (Nazional- 
Sozialistisehe Deutsche A rbeiter 
Bewegung, w skróceniu N. S. D. 
A. B.), która m iała na celu wywo­
łanie w roku przyszłym zbrojnego 
powstania, oderwanie Śląska od 
Polski i przyłączenie go do Rzeszy- 
K onspiratorzy przysięgali w ten 
sposób: „Znam tylko jednego wo­
dza, a tym jest Adolf Hitler. W al­
czę o zwierzchniczą potęgę, której 
na imię Niemcy. Zobowiązuję się 
wobec wodza do zachowania ślepego 
posłuszeństwa". Ogółem zaprzysię- 
żono w ten sposób około 15 tysięcy 
spiskowców.

ś Fundamentem, na którym  kon­
spiracja opierała swe plany i spe­
kulacje, były stosunki gospodarcze 
i socjalne na Śląsku, wynikłe z prze 
silenia ekonomicznego.

O jakichkolwiek skrupułach mo­
ralnych i politycznych w agitacji 
niemieckiej nie było mowy. Wszy­
stko było dozwolone, ba! zalecane, 
i nakazane: zasiłki, przekupstwa,
obietnice, groźby, zamachy, obelgi 
i oszczerstwa przeciwpolskie.

Jeden z głównych oskarżonych. 
Pilorz, wysłał do Niemiec aż 30 
sprawozdań z działalności organi­
zacji, a nawet wiadomości, będące 
tajemnicą państwową. M aniura pi 
sał memorjały do Berlina. Inni in­
formowali konsula niemieckiego.

Policja niemiecka miała ze spisków 
cam i kontakt. Oficer niemiecki ś . 
A. odbierał od nich przysięgę.

Wszystko świadczy o tern, że 
mniejszości niemieckiej w Polsce 
ińe wystarczała polityka wysoce 
wobec nich tolerancyjna władz pol­
skich; że ona nie przykłada wagi 
do rękojmi międzynarodowych, po­
ręczających im tak wielką kultural­
ną swobodę ruchu; że ona staje się 
ochoczo narzędziem wpływów ze­
wnętrznych; że nie godzi się ze s ta ­
nem rzeczy, utworzonym dzięki 
zwycięskiej wojnie, a zgodnie ze 
sprawiedliwością historyczną; że, 
wyzyskując ciemnotę ludu śląsko* 
polskiego i jego kłopoty m aterjal- 
ne, a korzystając z zasiłków-, płyną-

Dziś, 1»H» > J f f t ?
nzhyt możesz los i

k a f t a > a
Katowice, św. lana 16.

Kiepura przystępuje do kręcenia filmów
w Polsce

Niem iecki koncern film ow y „K lang- 
film  T obis" przystąp ić  ma do w ybu­
dow ania wielkiego nowoczesnego ate­
lie r w W arszawie.

D ow iadujem y się, że plany te są 
już tak  dalece konkretne, że opraco­
w any został już i p lan  produkcji. Na 
p ierw szy plan  nie m ają jednak  pójść 
film y tego nowego tow arzystw a a 
pierw szych k ilka  m a nakręcić znany, 
śpiew ak polski, J a n  K iepura.

Mistrz Kiepura ma nakręcić w

Samobójczy skok pod pociąg
Z pod kół wydobyto zmasakrowane zwłoki

W  niedzielę wieczorem krótko 
przed godz. 19-tą, rzuci! się w Załężu 
pod nadjeżdżający  z H ajduk  pociąg 
osobowy zdążający do K atow ic jak iś 
nieznany młody mężczyzna. Ponieważ 
skok denata pod kota pociągu nastą­
pił w osta tn iej chwili, m aszynista nie 
mógł już lokom otywy w strzym ać i 
kola pociągu zm asakrow ały go w s tra  
szl i wy sposób.

Ażeby zostać dentystą
Spiyw świętomorski chińczyk odbywa praktykę., u stolarza

W ram ach tegorocznego „Św ięta 
M orza“ L iga M orska i K olonjalna u- 
rządza Spływ  do M orza z terenu całej 
Polski. Rozpczęcie Spływ u w dniu 
28 czerwca jes t jednym  z punktów  
program u uroczystości lokalnych. Wi 
następnym  dniu Spływu, uczestnicy 
biorą udział w uroczystościach święto- 
m orskich wzdłuż swojej trasy  spływ u 
tam , gdzie sp tk a ją  się z temi uroczy­
stościami.

O rganizacja Spływ u przew iduje 5 
punktów  docelowych, w których może 
być ukończony spływ (Płock, W łocła­
w ek,Toruń, Grudziądz i Tezew).Z tych' 
punktów  docelowych uczestnicy S p ły ­
wu o trzym ują 82 proc. zniżkę kolejo­
wą w drodze pow rotnej, • v

Chińczycy nie m ają absolutnie za­
u fan ia  do m edycyny. N aw et bogaci i 
postępow i nie zasięgają nigdy porady, 
lekarsk iej, leez szarla tan a  — znachora.

Sposób leczenia, a zwłaszcza środki 
lecznicze znachorów są bardzo cieka­
we: kaszel np. leczy się ususzoną i u- 
ta r tą  skórą jaszczurki lub ropuchy, a  
chore oczy — lekarstw em  z wysuszo­
nych świetlików ; ból w ątroby usuwa 
się przez stosow anie żółci, a choroby 
uszu zastrzykiem  krw i węgorza.

W  zakres ch iru rg ji chińskiej wcho­
dzi ty lko um iejętność o tw ieran ia  ż j l ,  
i operw anie rozpalonem  żelazem. Aże­
by zostać den tystą  chińczyk odbywa 
jg ak ty k ę  u sto larza, ueząc się od niego 
w yryw an ia  haków w bitych w drzewo,

\

eych  zRzeszy,rozwija wśród Sjm yeE  
Polaków wrogą narodowi polskie­
m u i państwu polskiemu propagan­
dę; i i  chce być proehem, rozsadza­
jącym  państwo polskie.

Takie to jest oblicze zagadnie­
nia kolonizatorskiej, napływowej 
mniejszości niemieckiej w Polsce, a 
zarazem i łącznie z niem oblicze 
zagadnienia znacznie już obszer­
niejszego..-

Pozatem: niema tygodnia, żeby 
nam nie doniesiono o wrogim sto­
sunku do państwa polskiego tej lub 
tamtej części opinji w Rzeszy. Ma­
py propagandowa, przedstawiające 
teren Pomorza, Wielkopolski i Ślą* 
ska w obrębie granic państwowości 
niemieckiej, są tu  epizodem po­
wszechnym, codziennymb i niepo­
spolicie charakterystycznym.

I  wreszcie: stosunek władz Rze­
szy do tamtejszej autochtonicznej 
mniejszości polskiej opiera się na 
planie wynarodowienia doszczętne­
go a piorunującego. W porównaniu 
z nim antipolskie prawodawstwo 
bismarckowsko-buelowskie wydaje 
się płodem dobrodusznego libera* 
lizmu politycznego.

Rzecz prosta, że ten stan rzeczy 
nikomu w Polsce nie jest niewia­
domy. I oto dlaczego oznajmienia 
p. Świętosławskiego zapadną głębo­
ko w serca polskie.

Polsce kilka filmów, w tein dwa z 
Martą Eggert, przyczem wszystkie  
film y będą w czterech wersjach —  
polskiej, niemieckiej, francuskiej i an­
gielskiej.

Pow stanie  nowego tow arzystw a 
filmowego w W arszawie, do którego 

‘w ciągnięte będą także kap ita ły  pol­
skie, posiadającego własne, nowoczes­
ne  atelier, doda im pulsu polskiem u 
przemysłowi filmowemu i stw orzy 
większe możliwości techniczne. ___ _

Po zatrzymaniu pociągu, wydobyto 
z pod kół wagonów zupełnie zniekształ 
cone już zwłoki samobójcy.

W ypadek m iał m iejsce na  torach 
prowadzących z W. H a jduk  do dw orca 
przetokowego i nastąp ił w oczach licz­
nych spacerowiczów.

W  toku wstępnych dochodzeń u~ 
stalono, iż denatem jest 26-letni Paweł 
Duda z Załęża, bezrobotny.

żeby móc potem zupełnie w ten sam 
sposób w yryw ać zęby swoim pacjen­
tom.

N aturaln ie  nie stosu je żadnych śród 
ków znieczulających a  krw otok po 
w yrw aniu  zęba tam uje  w barbarzyń­
ski sposób, w kładając w ranę kilka 
ziarnek prochu, k tó ry  następnie pod- 
pala.

Przysłow iow a cierpliwość i wy trzy 
małość eh ;ńczy ków je s t zapraw dę 
wielka.

SK ŁA D A JC IE OFIARY NA N A ­
CZELNY KOM ITET UCZCZENI V 
PAM IĘCI MAR&ZAŁKA JÓZEFA  

PIŁSUDSK IEG O  
KONTO P. K. O. 18 13 i ,

Tętno chwili
ZAUFANIE A STATVSTYKA

Jedno podkreślić trzeba wyraźnie : oh* 
ciążeń podatkowych nie wolno zwiększyć.

Dopóki nie zobaczymy zdecydowanych 
posunięć w tym kierunku, ciupie będziemy 
z terenu sygnalizowali Warszawie — nilu i 
novi, nic nowego. Kupiectwo przygnę­
bione, rzemiosło przygnębione, rolnictwu 
narzeka, A inteligencja, świat urzt,*dni­
czyi Z przerażeniem doświadcza na swej 
skórze wzrostu kosztów utrzymania i zgo  
ryczą m yśli o tern, eo w rezolucji u;al kra 
kowski Zw. Legionistów. Cytujemy tę re 
zolucję.

Wypowiadamy sie  przeciw nadmiernym  
kwotom uposażeń, pobieranych z fundu. 
szów publicznych i przedsiębiorstw pry­
watnych — wnosimy za pośrednictwem  
swoich przedstawicieli w Ciaiach l staw* 
dawczycli — wniosek o wywołanie odpowie 
dniej normy ustawowej, aby uposażeni* 
w gotówce i w naturze łącznio z dodatku 
mi i remuneracjami pobieranemi zarówin* 
z funduszów publicznych jak i przedsię- 
1 iostw prywatnych, przez pewną grurn 
ludzi wyższej hierarchii urzędowej, -- ule 
wykraczały poza możliwości i ogólna zdoł 
ność płatniczą kraju.

Uznajemy za niemoralne — pobierani*} 
ze Skarbu Państwa lub z innych fundu­
szów, kwot idących nieraz w szereg tysię  
cy miesięcznie, w chwili, gdy duża ezęś ? 
społeczeństwa nie osiąga nawet minimum  
w egetacji życiowej — postanawiamy, ż« 
my. Legioniści, będziemy w pierw szyn* 
rzedzie żywym przykładem wyrażonej na 
wstępie podniety i myśli Społecznej, oraz 
wskazań Komendanta4*.

Niczego nie ujmiemy i niczego nic do­
rzucimy Uważany jedynie, że panów o 
posłowie w dyskusji po przemówieniu p- 
min. Kwiatkowskiego zamalo podkreślili 
pesymizm terenu, którego nie możną usu 
nąć przytaczaniem cyfr wzrostu konsum 
cji i przeładunków, gdyż zaufanie nin 
można niestety odrazu wykrzesać pray pe 
mocy statystyki. Zaufanie wróci szybk) 
wtedy, gdy polityka rządu usunie z nasze 
go życia wszystkie hamulce, narzucone 
dziś swobodzie działania _ gospodarczego 
oraz wyrówna dysproporcje, które ramą 
poczucie sprawiedliwości społecznej

(Dziennik Poznański)
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Zdeomaskowana szajka fałszerzy monet srebrnych

Policja zaglębiowska zlikwidowała 
w oiągu ostataich dwuch dni śmiałą 
szajkę fałszerzy monet, którzy od 
dłuższego czasu puszczali w obieg fal- 
Bylfikaty na terenie sąsiednich powia 
tów.

. Po stw ierdzeniu faktu puszczania 
w obieg fałszywych pieniędzy policja 
rozpoczęła -drobiazgowe śledztwo, ce­
lem schwytania fałszerzy.

Niebawem starania policji uwień­
czone zostały sukcesem.

W  ub. sobotę na dworcu w Ząbko­
wicach zatrzym any został Dawid Suł 
tanik, właściciel sklepu artykułów spo 
eywrayeb w Ząbkowicach.

W czasie rewizji osobistej znalezio 
no przy zatrzymanym trzy falsyfikaty  
5-złotowych monet oraz 8 podrobione 
Ift-złotówki.

■ Zarządzono więc przeprowadzenie 
rewizji w mieszkaniu Sułtanika, gdzie 
dokonano sensacyjnego odkrycia.

Otóż w mieszkaniu mieściła się fa­
bryka falsyfikatów, doskonale zaina 
skowana.

W  czasie, rew izji znaleziono przy­
rządy służące do fabrykowania fałszy 
wy eh 5 i 10-złotówek. W toku dalszych 
dochodzeń ustalono, że Sułtanik zorga 
nizował na terenie Zagłębia całą 
szaikę fałszerską, w skład której wcho 
dziJi: znany fałszerz Bolesław U rban z
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W vstawa qrac uczenie

ZeńsKiei Szkoły S ts o i ia iu t i
w Sosnowcu

Zaczął się okres wystaw wt szkołach 
zawodowych żeńskich. Je s t to najlep 
sza okazja do przekonania się jak  pra 
cują te szkoły, jak  spełniają swe zada 
nia przysposobienia dobrych gospodyń, 
rozumnych pań domu i wykwałifikowa 
nycb rzemieśłuwzek.

Szkoła Gospodarcza Żeńska im. jen. 
Y. lir. Zamoyskiej T-wa Szkół Śred­
nich wr Sosnowcu mimo, że mieści się 
W niepozornym, prowizorycznym bu­
dynku przez s-we doskonałe położenie 
w cen tr. m iasta przyciąga całe rzesze 
zwiedzających.

Ogólnym uznaniem w dziale kulinar 
nym cieszą się przetwory z owoców i 
warzyw.

Bardzo ciekawym i dowcipnym 
jest dział racjonalnego odżywiania. 
Wiele osób izorjen-tuje się dopiero te­
raz w tak  ważnej sprawne rozdziału wri 
tarnin w poszczególnych produktach.

Nowością bardzo szczęśliwą było 
ustawienie szeregu nakryć pokazo­
wych, do śniadania, obiadu, podwie­
czorku, kolacji na uroezyste przyję­
cia i t. p.

W  działach szycia zwraca w tym 
roku uwagę duża ilość robót ręcznych 
ozdobnych.

Najciekawszym jednak działem na 
tej wystawne jest dział reperacji.

Ładny dorobek stanowiły ubranka 
dziecinne, fartuszki, sukienki, pajacy 
ki, kolekeja poduszek, firanki, kapki 
na poduszki, proste sukienki, spódnice, 
swetry, całe mnóstwo serwet, komple­
tów podwieczorkowych i obrusów 
wszelkiego rodzaju.

O statnia wystawca jest pełnym su 
kcesem uczenie, personelu nauczyciel­
skiego i założycieli.

j. z. z.
' OOO  _ 3

Wypadek w Grodźcu
Wczoraj podczas pracy na kop. gro 

dziecku ego towarzystw a uległ wypad­
kowi mieszkaniec G-rodźoa, Antoni 
Papoń.

Nieszczęśliwy robotnik' doznał zła- 
fnania nogi. Przebywa on na kuracji w 
szpitalu czeladzkim.

 006------
z a k o ń c z e ń  nr ROiro s z k o l n e g o  
W SZKOŁACH POWSZECHNA CII.
Inspektorat azkolny cotnowleek4 poda-* 

je do wiadoznośoi, te oroooyrie zaV.odcKO. 
nie roku wkolnego wraz % nabożeństwem 
i rozdaniem żwiadeoty nastąpi w sobotę 
dnia 30 bm»

Gołonoga i Bolesław Bochenek, czło­
wiek zamożny, właściciel restauracji w 
Gołonogu.

i  ałszerze od dłuższego czasu byli 
ze sobą w kontakcie i wspólnie produ 
kowmłi falsyfikaty.

Fałszywe monety'puszczane były 
w obieg na terenie sąsiednich powia­
tów przy pomocy osób zwerbowanych 
do tej „roboty" przez bandę fałszerzy

Urbana, Sułtanika i Bochenka przę 
kazano do dyspozycji władz sądowych

0 oddłużenie pracowników miejskich
w Zagłębiu Dąbrowskiem

Tlia  _ 1 .cowmków Miejskich Zagłębia Dąbrów 
skiego w m. Sosnowcu przy udziale 7 
delegatów z poszczególnych Związków 

Po omówieniu szczegółów' w spra 
wie oddłużenia pracowników m iej­
skich m iast: Będzina, Czeladzi, D ą­
browy Górniczej, Olkusza, Częstocho­
wy, Sosnowica i Zawiercia, komisja po 
wzięła uchwałę wystąpić do zarządu 
głównego związku pracowników m iej­
skich w Warszawie o wyjednanie u 
wfadz centralnych wydania przez mi

nie przeszkow samorządom w akcji po 
mocy w oddłużeniu pracowników miej 
skich, oraz sprawę tą  zarząd główny 
uznał jak*) pilną.

Poza tem, poruszone zostały nastę 
pujące spraw y: a) specjalnego podat­
ku od uptosażeń i b) w ystąpienia
związku w Będzinie do władz m iej­
skich o zastosowanie do pracowników 
zarządzeń, wymienionych w „Dzienni 
ku M inisterstwa Spraw [Wewnetrz- 
nyeh Nr. 1/36 r.

Dróżnik ponosi wing wypadku
raa p r z ije i iz ie  kslefow yin

W czoraj donieśliśmy o strasznym  
w ypadku jak i wydarzył się na prze­
j e c i e  kolejowm przy ul. Granicznej.

Poci kołami parowozu poniósł śmierć 
woźnica Ja n  Antkowicz. oraz koń.
[Wóz został rozbity zupełnie.T„i, „i, • - . iir.v^uiuiKil urzujcazi

Ja k  obecnie ustalono winę za spo cji sędziego śledczego, 
wodowanie tragicznego w ypadku po-

którynosi dróżnik Józef W y aniołek, 
nie zamknął barjery.

Stwierdzono, że dróżnik znajdował 
się w czasie w ypadku w swej budce, 
będąc w stanie podchmielonym.

. Wyśniiołka przekazano do dysjłozy-
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RADJO
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

[Wtorek, 1(» czerwca.
6.30 „Kiedy ranne wstają zorza**. 6.3$ 

Gimnastyka. 7.20 Dziennik poranny. 7.30 
Programy lokalne. 8.10. Audycja dla po­
borowych. 8.30 Przerwa. 11.57. Sygnał cza­
su. lj.15. Audycja dla szkół. 12.30 Progra-* 
flŁ lokalne. 12.50 Chwilką gospodarcza.

•ft» .feeDm k,poludniowy, 13.15 Przerwa. 
IŁWWiadomości gospodarcze 15.45 S k rzyń

■ Koncert orkiesŁry . salono­
wej. 16.4a. Skarby Polski. 17.00 Koncert w 
wyk. orkiestry T. Seiudyńskiego. 17.50. So 
8na Pogndanka. 18.60. Programy lokal­
ne. IS.jO. Pogadanka aktualna. 19.00 Daw- 

Recital fortepianowy. 
ze.OO Koncert w wykonaniu orkiestry Ma 
rynarki Wojennej. 20.30 Stanisław Wit- 
Kięwicz — szkic literacki. 20.45. Dziennik 
wieczorny. 20.55 Pogadanka aktualna. 21.00 
a ransmisja z Filharmonji Warszawskiej 
2i.ro. W rytmie raz, dwa. trzy. 23.00. Pro­
gram lokalny w Warszawie.

KATOWICŁ
Wtorek 16 czerwca.
/. „Kied.y ranne wstają zorze*1
6 0? Muzyka polska (płyty) 618 Program 
na dzisiaj. 12-03 Iywiat z Hawai (płyty) 
12.80 Wszystko z Wiednia (plvtr) 12 55 7.v 
cie artystyczne i kulturalne śląska 13.01 
Wiadomości bieżące 13J5 Muzyka lekka 
(płyty) 14.13 Wiadomości giełdowe. 15.30 
Kukiełki śląskie 18-10 Audye.ia niaaktuol 
na (plrfy) 18,50 Koncert r iklamowy,

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.
Środa, 17 czerwca.

6.30 Pieśń ..Kiedy ranne wstają zorze" 
6.33 Gimnastyka. 6.50 Programy li kaloę, 
7.20 Dziennik poranny. 8.00 Audycją dla 
szkól. 8.10. Audycja dla poborowych. ?$• 
Przerwa. 11.57 Sygnał czasu. 120'. Muzy­
ka 12.55 Programy lokalne 13.05 Dziennik 
Południowy 15.30 Wiadomości gospodar­
cze. 15.45 Teatr Wyobraźni 17.06 R ecita l 
Hiewaczy 18.50 Pogadanka aklualna 1900 
Muzyka lekka 20.00 Programy lokalne 
20.45 Dziennik wieczorny 2055 Po git tanka 
aktualna 21.00 Il-ga audycja Chopinow­
ska 21.30 Ludowe pieśni 22:00 Wiadomości 
sportowe 22.15 Koncert kameralny 230® 
Program lokalny w Warazawie.

Straszna scena zamachu SdinObÓjCZGCjO
na torze kolejowym przy ul. Dęblińskiej w Sosnowcu

[Wczoraj w godzinach popołudnio­
wych mieszkańcy Sosnowca poruszeni 
zostali wiadomością o samobójstwie 
Foliksa Ossowskiego, z zawodu kelne­
ra. Ossowski znany był w Sosnowcu 
jako doświadczony pracownik gastro ­
nomiczny.

Wczoraj około godz. 2 popołudniu

^)SSr.Wn rl.Û - Ŝ  r,a tor kolejowy przy Koła pociągu odcięły zamachowco- 
ui. Dęblińskiej w Sosnowcu, gdzie po wi samobójczemu głowę od tułowia, 
stanowił popełnić samobójstwo. o i.' Niebawem ua miejscu tragioznegt 

Desperat, zdjąwszy płaszcz i mary samobójstwa, zfebrały się tłumy ludzi, 
naiką, wyczekał na moment nadejścia Przybyła również zawiadomiona o 
pociągu i  na krotką chwilę przed przej śmierci Ossowskiego, jego żona, któ- 
sciem lokomotywy położył głowę na re j nie dopuszczono do zwłok. Nie-
szynach

Zjazd straży w Siemoni i zawody konkursowa
w Twardowicach

W Siemoni odbył się w ub. niedzielę 
zjazd straży ogniowych rejonu ożarowic- 
kiego, oelom zareprezentowania stanu i 
Sprawności .poszczególnych straży. Na 
zjazd przybyła również straż z Dobieszo- 
wie i Bobrownik wraz z drużynami żeń- 
skiemi oraz liczne delegacje straży z dal­
szych okolic.

Zjazd rozpoczął się zbiórką drużyn na 
placu w Siemoni, poczem naczelnik rejo­
nu p, Widera złożył raport st. instrukto. 
rowi p. N. Nałkowskiemu, który zarazem 
dokonał przeglądu drużyn i powitał zjazd 
imieniem oddziału powiatowego związku 
straży pożarnych. Następnie w miejsco­
wym kościółku odprawione zostało uro­
czyste nabożeństwo z kazaniem, które co- 
lebrdwał ks. Depta.

Po nabożeństwie odbyła sią defilada, 
poczem wszystkie drużyny przemaszero­
wały do Twardowic, gdzie odbyły się kon 
kursowe zawody szkolne.

Pozatem odbył się bieg samarytanek. 
Pierwsze miejsce w biegu zdobyła p. ,T. 
Przybylakówna z Dobieszowie, drugie p. 
W. Piwońska z Bobrownik i trzecie p. J. 
Witkówna.

W Siemoni odbyły siq również rozwlą 
zanią zadań taktycznych. W zawodach 
brały ud.ział trzy drużyny. Tąpkowice* Są­
czów i Twardowice.

Pierwsze miejsce zajęła straż z Tąp­
kowic (44 punkty), drugie — Sączów (39 
pkt.) i trzecie Twardowice (zero pkt.) z 
uwagi na wycofanie się z zadania taktycz 
nego.

Skład sądu stanowili: p. Cz. Mandat—* 
przewodniczący, p. J. Stawiarz z Huty Ka

tarzyna — sekretarz oraz p. N. Madia z 
Czeladzi i A. Zajdler % Sosnowca, jako 
sędziowie kami.

Zjazd zakończono zabawą leśną w Tąp­
kowicach.

Szczęśliwa kobieta wyezerpana nerwo 
wo zemdlała i dopiero po pewnym cza 
aie przyszła do przytomności.

Przypuszczalnie powodem rozpacz­
liwego kroku Ossowskiego była depre 
sja  duchowa, jaka .go  ostatnio ogar 
nęła.

Ossowski postanowiwszy odebrać 
sobie życie udał eię na  tor kolejowy za 
ul. Dęblińską, w miejscu, które jest 
bardzo rzadko uczęszczane. N ikt też 
nie mógł mu przeszkodzić w wykona** 
niu rozpaczliwego czynu.

TYMCZASOWY KOMISARYCZNY ZARZĄD GMINY WYZNANIO­
W EJ ŻYDOWSKIEJ W SOSNOWCU

podaje do wiadomości, iż stosownie do art. 13 przepisów o organizacji 
gmin wyznaniowych żydowskich (Dz. U. 500/28) wyłożone będą do wglą­
du w' kancelarii Gminy przy ul. M odrzejewskiej 22

Birdżet i lista składek
n a  r o k  1936

w okresie
od 17 czerwca do 25 czerwca b. r. włącznie

w godzinach od 9 do 13 i od 15 do 18
W  ciągu wskazanego wyżej term inu przysługuje zainteresowanym pra­
wn wnoszenia reklamacyj.
Reklamacje, wniesione po upływie powyższego terminu, nie będą rozpa­
tryw ane. i

’ i p TYMCZASOWY KOMISARYCZNY 
‘ ~ ZARZĄD GMINY WYZNANIOWEJ

ŻYDOWSKIEJ W SOSNOWCU
Sosnowiec, 15 czerwca 1936. Przewodniczący: (—) B. T E N C E R.

Czy jesteś członkiem L.O.P.P.?



Wtorek

Czerwiec

Dziś: Benona 
Jutro: Adolfa 
Wschód słońca: 3.13 
Zachód słońca 7.59

GIMNAZJUM K U PIE C K IE  M ĘSKIE 
W  SOSNOWCU.

Dowiadujemy się, że w ostatnich dniaeh 
Stowarzyszenie Kupców Polskich w So­
snowcu uzyskało koncesję na utworzenie 
w naszem mieście Gimnazjum Kupieckie 
go Męskiego, co liczne sfery rodziców po 
w itają napewno z radością. Dziś bow'iem 
poraź większa ilość rodziców daje swym 
dzieciom wykształcenie handlowe, dobrze 
rozumiejąc, że handel to dziedzina wyma­
gająca w Polsce jaknajwiększego napły­
wu dzielnych i solidnie teoretycznie przy 
gotowanych jednostek.

Opinja i wpływy, jakie na naszym t e ­
renie posiada Stowarzyszenie Kupców' 
Polskich dają  rękojmię, że sosnowieckie 
gimnazjum kupieckie będzie bardzo do­
brze wyposażone pod każdym względem, 
toteż należy się spodziewać licznych za­
pisów do pierwszej klasy.

Rezolucje i wnioski niedzielnego walnego zgromadzenia delegatów

— ooo
Zebrania

Zarząd Organizacji Pczysposoi ;enia 
Kobiet do Obrony K raju  koło lokal ;e  w 
Sosnowcu przypomina swym członkom, żc 
dziś odbędzie się -walne zebranie w g im ­
nazjum im. Em ilji P later, ul. Wawel. -« 
Początek o godz. 18-ej.

Już pojutrze
ciągn ien ie  l - a f  k lasy

Czyś zapewnił sobie udział w grze 
przez kupno losu w kolekturze

St. HUWSKIEJ
SOSNOWIEC. 3-go M aja 23 
BĘDZIN, Małachowskiego l  
DĄBROWA G., 3-go M aja 2 
ZAW IERCIE, 3-go M aja 3 
GRODZIEC, Kościuszki 3.

Już najwyższy czas
Zewsząd dochodzą nas wieści o zna 

cznem i stałem wzmaganiu się zapo­
trzebowania na losy Loterji Państwo­
wej. W licznych kolekturach, zarówno 
w  stolicy, jak i na prowincji, ilość po 
zostały eh losów już jest niewielka i za 
chodzi poważna obawa, że ci, którzy lu 
bią odkładać wszystko na ostatnią 
chwile, znaleźć się mogą w sytuacji 
niemiłej.

Żeby -więc zapewnić sobie możność 
wzięcia udziału w  rozpoczynającem
się już za dwa dni ciągnieniu pierwszej 
klasy trzydziestej szóstej Loterji, naj 
lepiej nie zwlekać, tylko zaraz jutro 
zaopatrzyć się w los.

N A J W IĘ K S Z Y  W YBÓR
buty. turystyczne, plecaki, nam io'y. 
Wiatrówki, kajaki, składaki, wiosła 

poleca

S T  A D  J O N ”
SOSNOWIEC, 3 M aja 29

(obok Ubezpieczało!)

II

Najwyższą wygraną
dla każdego jest zdrowie. Utrzym ać zdro­
wie na odpowiednim poziomie, tworzyć 
zapasy zdrowia na przyszłość i starać się 
odzyskać utracone siły  jest nakazem m ą­
drości i obowiązkiem wobec siebie same­
go. Dlatego nie zapominajmy nigdy o 
Ovomaltynie D -ra W andera. P ijąc bo • 
wie na śniadanie codziennie Ovomaltynę, 
zapewniamy sobie pełnię sił i zdrowia na 
cały dzień, dobre samopoczucie i spraw ­
ność fizyczną 1 umysłową.

W uzupełnieniu wczorajszego na­
szego sprawozdania z X IX  dorocznego 
walnego zgromadzenia delegatów Pol 
skiego Związku Zawodowego Pra 
cowników Przemysłowych i Handlo­
wych Rzeczypospolitej Polskiej w 
Sosnowcu, zarząd Związku prosi nas 
o opublikowanie treści rezoluoyj i 
wniosków uchwalonych na zgromadzę 
niu. Oto ich treść:

Walne Zgromadzenie wobec napa­
ści Związku Zawodowego Pracowni­
ków Umysłowych Przemysłu i Handlu 
Zagłębia Dąbrowskiego w Sosnowcu,

Z CZELADZI

zawartych w artykule „Zasadnicza 
Sprawa**, zamieszczonym w Nr. 2 

-„Pracownika Zaglębia“ piętnuje meto 
dy postępowania zarządu tego związku, 
stwierdzając, że działalność jego jest 
szkodliwa dla ruchu zawodowego i 
kompromituje warstwę pracowników 
umysłowych, którzy powinni kiero­
wać się w polemice zasadami uczciwo 
ścd. Walne Zgromadzenie upoważniło 
Zarząd Główny Związku do wystąpię 
nia na drogę sądową przeciwko wy­
mienionemu związkowi z powodu za 
rzutów antypaństwowej działalności,

Zawiedzione emocjonalne domysły
dokoła odkrytego lochu podziemnego

Odkrycie locliu podziemnego przy zry­
waniu bruku na Placu 11 listopada w 
Czeladzi stało się tematem rozlicznych ko 
mentarzy. Loch ten oblegany był przez 
dziesiątki osób, które głowiły się nad 
przyczyną jego powstania i do jakiego ce 
łu mógł kiedyś służyć.

Najwięcej głosów zdobyła sobie kon. 
cepcja, że są to lochy łączące Czeladź z 
górą zamkową w Będzinie oraz z Grodź, 
eem. Z ust nie schodziło przypuszczenie, 
iż w podziemiach znajdują się bram y żela 
zne, które odgrodzone są prowizorycz­
nym murem.

W  pierwszych chwilach wobec rozgla 
szania najrozmaitszych wieści o lochach 
znaleźli się am atorzy skarbów podziem­
nych. którzy pierwsi przy pomocy latarek  
i świec rozpoczęli przeprowadzać nocne 
poszukiwania. Wi jednym miejscu przebi 
to nawet m ur, lecz ku wielkiemu rozcza

rowaniu natrafiono na glinę. * 
W ykopanym lochem zainteresowały się 

również władze państwowe. Wczoraj przy 
był do Czeladzi starosta będziński p. J. 
Boxa i w towarzystwie burm istrza Do- 
robezyńskiego dokonał oględzin podziem 
nego lochu. Okazuje się, że są to piwni­
ce o silnych sklepieniach, prowadzące 
pod gmach ratusza. Niema zatem mowy 
o podziemnych lochach, łączących Czeladź 
z Będzinem i Grodźeem. W pobliżu wej­
ścia do piwnic widać kawałek sklepienia 
zaprawionego cementem.

W miejscu tem zarw ała piwnicę jed­
na z arm at niemieckich w 1914 r., gdy 
wojska okupacyjne wkroczyły do Czela­
dzi i zajęły rynek.

Po zwiedzeniu odkrytych piwnie p. sta 
rosta udał się na miejsce budowy nowo! 
szkoły w Czeladzi, gdzie prowadzone są 
już wstępne prace-

Odsłonięcie pomnika ku czci oficera - żyda
W ub. niedzielę na cmentarzu żydow­

skim w Czeladzi dokonano uroczystego od 
slonięcia pomnika ku czci poległego w 
walce o niepodległość Polski porucznika 
Józefa Turyny. Porucznik Turyna odniósł 
14 ran, poczem zginął na polu walki. W 
uroczystości tej wzięli udział przedstawi ­
ciele wojskowości z 23 pal. w Będzinie, 
wiceprezydent m iasta Będzina p. Goc, 
przedstawiciele wojewódzkiego związku 
żydowskiego b. uczestników walk o n ie­
podległość, przedstawiciele okręgowego

związku byłych wojskowych z Krakowa 
oraz społeczeństwo żydowskie z Zagłębiu. 
Ogółem na cmentarz żydowski przybyło 
około 609 osób.

Pierwszy przemawiał rabin katowicki 
dr. Hamajdes, drugi — dr. O. Rechtszaft 
z Będzina.

Po odsłonięciu pomnika nastąpiło zło* 
żenie dwuch wieńców na grobie legioni­
s ty  I  Brygady Samuela Szwajcera przez 
przedstawicieli zw. b. wojskowych w K ra 
kowie. ?

P. staresta ma pogodzić rolników z magistratem
Rolnicy czeladzcy przeprowadzili roz­

mowy ze starostą  powiatowym J. Boxą 
na tem at istniejącego sporu pomiędzy roi 
nikami a m agistratem . Rolnicy wykazali 
swoją dobrą wolę przy podejmowanej pró 
bie likwidacji sporu, na dowód czego p»- 
służyć może fakt, że oddali już sporo te- 
renów dla celów użyteczności publicznej. 
Mimo to m agistrat nie chce iść na żadne 
ustępstwa.

P. starosta  Boxa przyobiecał wziąć o.

sobisty udział w konferencji, k tóra odbę< 
dzie się pomiędzy zainteresowanemi stro 
nam i prawdopodobnie w bieżącym tygod­
niu i będzie stara ł się nakłonić obie stro ­
ny do pojednania się.

 OOfl—
(p) ŚW IĘCENIE PÓL. Dziś odbędzio 

się uroczystość święcenia pól, obchodzona 
przez rolników w Czeladzi.

Poświęcenia pól w czterech punktach 
m iasta dokona ks. F r. Szuba.

Z ZAWIERCIA

Oświadczenie posła Sowińskiego
wobec napastliwej notatki

Od posła inż Sowińskigo otrzymaliśmy 
list, w którym  prosi nas o z a m is z c z a n ie  
na naszych łamach następujące oświadczę 

nia:
,.W nr. 130 czasopisma „Orędownik4* z 

dnia 5 czerwca br., oraz w nr. 136 z dnia 
12 czerwca br. tegoż pisma ukazała «'ę no 
ta tka  insynuująca mi,że wykorzystywująe 

swój m andat poselski, wyrobiłem Swemu 
.ogromnie bogatemu** teściowi w Katowi 
each koncesję soli. Pom ijając już to. że 

mój „ogromnie bogaty teść'* posiada jako 
jedyne źrodło dochodu czynsz z domu przy

ul. K opernika 9 w Katowicach, którego 
netto nie przekracza kwoty zł. 400 m ie­
sięcznie, co łatwo można stwierdzić w u- 
rzędzie skarbowypi w niedalekich Katowi 
cach, notatka w sposób niesłychany i cal 
kowicie zmyślony posądza nin’s o ta n  dcl 
m andatem poselskim dla celów osobistych 
Oświadczam, że teść mój nie m iał i nie 
ma żadnej koncesji, nie tylko solnej, że 
przeciwko złodziejom czci i mej godności 
obylwatelskiej wystąpiłem na drogę są ­
dową.

poseł Inż '/• Sowiński

Śmierć w płomieniach domu
W  nocy z dnia 14 na 15 bm. w zabudo­

waniach M ichała Gila, zamieszkałego we 
wsi Jaworznik, gminy Żarki wybuchł po­

żar, k tóry  doszczętnie straw ił dom drew;-, 
niany.

W czasie pożaru spaliła się 30-le tula

wyraziło Zarządowi Głównemu pełno 
zaufanie i ogłosiło bojkot towarzyski 
wszystkich członków tej organizacji, 
która rozbija solidarność pracowniczą.

Walne Zgromadzenie zważywszy na 
ogólnie uznaną konieczność wzmocnię 
nia obronności Państwa i zasilenia 
Funduszu Obrony Narodowej—uchwa 
liło wezwać wszystkich członków 
Związku do jaknajwydatniejszego po 
paraia akcji zbiórkowej.

Po referacie sekretarza generalnego 
Unji Związków Zawodowych Pracow­
ników Umysłowych w Warszawie p. 
S. Gackiego, Walne Zgromadzenie wy, 
raziło uznanie dla Unji ZZPU. za o- 
pracowanie planu naprawy gospodar­
czej Państwa.

Po referacie sekretarza generalne­
go Związku p. Ostrowskiego Walne 
Zgromadzenie określiło swoje stanowi 
sko do projektu rządowego ustawy 
o Izbach Pracy i układach zbiorowych 
pracy, wyraziło żądanie jaknajrychlej 
szego opracowania projektu ustawy 
o ochronie związkowców, a w  szczegół 
ności działaczy związkowych. Walne 
Zgromadzenie domaga się powołania 
przedstawicielstwa pracowników w 
formie rad urzędniczych, domaga się 
rozbudowy stanowisk asystentów in­
spekcyjnych dla spraw pracowników u 
myślowych i rewizji orzecznictwa są­
dowego, następnie domaga się przy­
wrócenia pełnego samorządu w instytu 
cjach ubezpieczeń społecznych i powo 
łania sądów ubezpieczeniowych, roz­
ciągnięcia ubezpieczenia chorobowego 
na emerytów i ich rodziny, zwolnienia 
emerytów od podatku nadzwyczajne­
go, obniżenia granicy wieku do uzyska 
nia prawa do renty starczej.

Następnie Walne Zgromadzeni© 
wystąpiło z żądaniami z zakresu zwię 
kszenia zatrudnienia, jako to: skróce­
nie normy czasu pracy, zakaz pracy w 
godzinach nadliczbowych, kontrola *a 
trudnienia (małżeństwa, kumulacja po 
sad, cudzoziemcy), przedłużenie^ okre­
su wypłaty zasiłków bezrobocia, po­
djęcie przez Fundusz Pracy akcji, 
zmierzającej do zwiększenia zatrudni© 
nia pracowników umysłowych, szcze­
gólnie młodzieży pracowniczej.

Walne Zgromadzenie wysunęło rów 
nież żądanie uchylenia rozporządzeni 
o przedłużeniu czasu handlu i wkoń- 
cu uchwaliło obniżkę składki członkow 
skiej w zależności od pobieranych wy  
nagrodzeń przez członków Związku^^

Michalina Gil, która niezdążyla wydostać 
się z płonącego domu.

Ponadto pastwą płomieni padł żywy 
inwentarz- Przyczyna pożaru nie została 
narazie ustalona.

—° o ° — _
(z) NAGŁY ZGON BEZROBOTNEGO*.

Wczoraj w godzinach przedpołudniowych’ 
na jednym z placów przy ul. Paderewski© 
go zmarł nagle 70-letni W alenty Sobota, 
zamieszkały w Zawierciu przy ul. Szymad
skiego 23.

Sobota wracał z lasu z wiązką suchyeb 
gałęzi i zmarł podczas odpoczynku. Zgon 
nagły nastąpił prawdopodobnie wskutek 
m laru serca. Zm arły starzec od kilku lał 
był bezrobotnym i utrzym ywał się z do- 
raźnej akcji żywnościowej.

(z) ZEPCHNIĘTA ZE SCHODÓW ZŁA’ 
MAŁA SOBIE RĘKĘ. Pomiędzy M arjan 
ną Dybczyk (Górnośląska 75) a inną lo­
katorką tego domu, a mianowicie Mar1- 
janną Fruezek wynikła zwykła babsk* 
kłótnia, w której Fraczkowa zepchnął* 
Dybezykową ze schodów. Pchnięcie okaza­
ło się fatalne, gdyż Dybezyk przewrócit* 
się i złamała sobie lewą rękę powyżej łotf 
cia. Ofiarę kłótni przewieziono na k u ra ­
cję do szpitala ubezpieezalni społecznej. v

(z) PRZYPADKOW E POSTRZELB 
NIE. Onegdaj Andrzej Skrzypicie! mie­
szkaniec pobliskich W ypalisk znalazł on© 
gdaj nabity flower. Nieumiejąc się obchoj 
dzić z bronią Skrzypiciel spowodował wy, 
strzał. K ula utkwiła mit w nodze. Po u- 
dzieleniu Skrzypicielowi pierwszej pomo­
cy na miejscu, pozostawiono go n a  kura­
cji w domu. U
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Krwawa rozprawa na zabawie wiejskiej Z KIELC

Straszny wypadek na przejeźdzfeW ub. niedzielę na lace we W łodowi­
cach jedna z tamtejszych organizacyj u- 
rządzila zabawę, na którą dość licznie 
przybyła nietylko młodzież miejscowa, 
ale i z okolicznych wsi.

Początkowo zabawa odbywała się w zu 
pełnym spokoju, jednakże ku wieczorowi 
spokój został zakłócony. O godz. 8-ej wie- 
czorem pomiędzy grapą młodzieńców wy­
nikła sprzeczka, która w bardzo krótkim 
czasie zamieniła się krwawą bójkę. W 
rękach przeciwnków zabłysły noże i w: 
mgnieniu oka polała się krew, a w rezul­
tacie 2 uczestników walki zostało pokłu­
tych nożami.

Pokłuty został 24-letni Stanisław A- 
damczyk, mieszkaniec Włodowic, który 
odniósł rany tłuczone głowy i

Z OLKUSZA

267.
Amanda zatrzymała ?oę przy

drzwiach, zdjęta ncrwowem drżeniem 
Rozmyślała, jak usprawiedliwił’ swoje 
przybycie przed tym, którego swojem 
postępowaniem omal nie powiodła na 
zgubę. Stała przez kilka minut onie­
śmielona. zdjęta obawą, aż wreszcie, za 
panowawszy nad sobą, zahukała.

Raul Ducliemin spoczywał na mżku 
z obwiązaną g ł o w ą ;  s t a n  
jego zdrowia wszelako poUpszy’ się o 
tyle, iż był w stanie prowadzić rozmo­
wę. Nie przewidując, ktoby doń przy 
bywał, odrzekł na puknięcie we d rzw i. 
„Proszę wejść!“

Amanda ukazała się w progu Raul 
do tego stopnia ujrzeć się jej nic spo­
dziewał, iż zrazu nie poznał je j wcale. 
Podniósłszy się na łóżku zdziwiony, 
skuli i patrzył na nią. Szwaczka pani 
Augusty przystąpiła ku niemu i  uśmm 
rhein!

— Amanda! —zawoła', poznawszy 
ję nareszcie — ty tu... tu... u mnie?

— Tak, mój kochany — odrzekła 
biorąc podaną sobie rękę jego. — Obce 
ność moja dziwić cię nie powinna By-

w lewy bok. W stanie ciężkim przewiezio 
no Adamczyka do szpitala ubezpieczałui 
społecznej w Zawierciu, gdzie d-o tej po­
ry nie odzyskał mowy.

O pokłucie Adamczyka podejrzani są 
Seweryn Gębka i Piotr Pańczyk z Rud 
nik oraz Lubelski Józef z Włodowic. Po­
dejrzani zostali natychmiast aresztowani 
Prócz Pańczyka Piotra, który z bójki wy 
szedł również pokiereszowany, doznał jed 
nakże lżejszych obrażeń głowy i 4 rany 
kłute w plecy. Pozostawiono go na kura- 
cj i w domu.

O pokłócie Pańczyka podejrzani są Leo 
pold Filipek i Antoni Adamczyk, obydwaj 
z Włodowic, którzy również zostali aresz 
towani. Ustaleniem faktycznej przyczyny 
bójki zajęła się policja. ___________

łam świadkiem katastrof.--, jaka cię 
spotkała . Poznałam ciebie, gdy omdla 
lego przenoszono cię tutaj. Pytałam  się 
o cielne każdodziennie, oczekując drwi 
li w której mogłabym widzieć sir- z to 
bą.

Słuchając powyższych \v\ razów, Du 
ebemin przypomniał sobie cały ogrom 
nieszczęść, jakich ta  dziewczyna była 
przyczyną.

— Czego żądasz edemnie? — der[. 
ko zawołał. — Wszak wiosz, że pomię­
dzy nami wszystko na zawsze skońc/o 
no! Obecność twoja przywodzi mi na. 
pamięć całą moc mojej niedoli. Jeżeli 
zostałem raniony i cierpię, tobie I o zax r  
dzięczam!

— Mnie? — zawołała ze zdumie­
niem.

— Tak... tobie... tobie! — mwvil /  
goryczą. — Straciłem urzędowanie, kU* 
re było dla mnie jedynym i-rcdldem do 
życia, musiałem uciekać z Jmgny, 
gdzie ścigała mnie ogólna pogarda: 
wszystko to skutkiem tego wekslu, ja  
ki sfałszowałem, ażeby ci dostarczyć 
pieniędzy, co omal nie poprowadziło 
mnie na galery. Przez ciebie zniesławić*

Na przejeździe przy ul. Piotrkow ­
skiej w Kielcach, pociąg osobowy zdą­
żający z Katowic do .Warszawy naje­
chał na przechodzącą przez tor S ta ­
nisławę Rębosz z Czancowa, niosącą

Coś niebradzo mnie się podobają — mó­
wił pan Waeław Matuszyński, oglądając 
parę chromowych pantofli w pracowni pa 
na Ignacego Popychają.

— Weź pan te pare — namawiał pau 
Popychaj. — Śtyblety, jak zielazo.

— Faktycznie takie mocne.
— Żeby mnie ciężki wyrok spotkał, o 

wiele kłamię. Skóra pierwszy gatunek, r<> 
bota aliganeka. Pięć lat będziesz pan no- 
sił, a się nie zedrą.

Perspektywa noszenia butów przez 
pięć lat skłoniła pana Matuszyńskie!*.o do 
ubicia interesu, wobec czego zapłacił żą­
daną sumę, wziął pantofle pod pachę i PC 
szedł zr niemi do domu.

Transakcja powyższa miała jednak dal­
sze konsekwencje,! które pan Popydi,".!. sta 
jąe przed sądem grodzkim w ehar tkterz? 
oskarżonego, opisał w następujący spo­
sób:

Minął rok czasu i pewnego razu kituje 
yę do mnie do pracowni pan tła tu rjyński 
podarte śtyblety w ręku łaskając. Podsu­
nął mnie ich pod sam fondziol i w 'en d<» 
seń sie wydziera.

— Odda i mnie pan gotówkie moje b> 
7,ara na policję ganiam! C'o to za nawalan 
ka taka. Pięć lat śtyblet.v nosić miałem, 
a już po roku się zdarli? Złodziej pan je­
steś. śnekułant!

A ja orzełkiem spokojnie le zniewag o 
i tak odpowiedziałem mu gtseczme:

— Cdknaj frajerze kanciaty, wowskiem 
zydlem w nadbudówkę pryśn*ęty. Złodziej

ny zostałem!.. Przez ciebie cal:: mo,ta 
przyszłość stracona! Ach, czemuż 
śmierć mnie nie spotkała podczas tego 
wypadku na drodze żelaznej! Zgon był 
by dla mnie dobrodziejstwem... wyzwo 
leniem... gdy życie będzie mi teraz 
jedną ciężką katuszą.

1 nieszczęśliwy ukrył twarz w dło­
niach, łkając, jak dziecię.

— Przyjm uję twoje wymówki 
mówiła drżącym głosem Amai Ja

B e z w i e d n i e  sprawiłam 
ci wiele złego... _ ozuję to... 
żałuję calem sercem... i proszę^ p rze­
bacz mi.-, przebacz! nie gniewa i się, 
żem przyszła tu! bez twego zezwolenia. 
Gdy by ni prosiła o nie, wiem naprzód, 
iż nie zecheiałbyć mnie przyjąć, a moja 
wizyta ma nader ważne powody, upew 
niam. Może zdoła ona rozproszyć twe. 
je na przyszłość obawy,, o jakich mi 
mówiłeś przed chwilą. Zechce z- że 
mnie wysłuchać?... zechcesz mi odpo­
wiedzieć?

— Zmuszony to jestem ; czynić, sko 
ro tu jesteś. Cóż mi checz powiedzieć.. 
o co zapytać?

— Przedewszystkiem, ostrzec cię 
przyszłam przed niebezpieczeństwem 
jakie ci zagraża obecnie.

— Niebezpieczeństwo? — zapytał, 
drżąc mimowolnie.

— Tak.
'. — Jakie.?
'■ — Wszak znasz barona de Reiss?

Nazwisko, którego Duele min usły­
szeć nie spodziewał się bynajmniej, u-

mleko urzędnikom P. K. P.
Nieszczęśliwa doznała, rozbicia 

czaszki i obcięcia obu rąk oraz złama­
nia nogi, skutkiem czego w drodze do 
szpitala zmarła. - „ » .

na nniic wołasz, klapo!uchu- Chcesz, żeby 
mię zła krew zalała? Owszem mówiłem- 
że będziesz pięć lat te śtyblety nosb. Alo 
kto ci je kazał wtranżalać na nogi? W 
pudełku trza było nosić, toby się nic zdar 
li!

I tak się zdenerwowałem na jego głupo 
te, że aż go kopłein.

Sąd skazał pana Popychają za ono ko-
pniecie na 6 dni bezwzględnego aresztu.
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derzyło go jak cios wymierzony mło­
tem. Przyszedł mu na my J  dokument 
wydany z archiwum merostwa, zadrżał 
i zbladł nagło-

—  Baron de Reiss? — powtórzył, pa 
Irząc badawczo w7 Amandę.

— Tak... człowek, którego przed 
miesiącem widziałeś w Joigny, a kto 
ry trzyma w swych rękach twój weksel 
sfałszowany.

Duchomin osłupiał z przerażenia.
— Skąd znasz go? — wyjąknął przy 

tłumionym głosem. — Skąd wiesz, żo 
m  ma ten weksel?

— Wiem o tern jak wiem zarówno 
że kupił od pani Doiion zaznanie pod* 
pisane przezemnie, którem mnie baron 
de Reiss zgubić może. Musiał on miej 
ważne powody, sam osąd/, wykupując* 
i zbierając . papiery tego rodzaju .- 
Wiem wszystko w tym względzie, co 
mnie dotyczę, lecz nie znam szczegółów 
odnoszących się do ciebie, a poznać jo 
pragnę.

— Dlaczego chcesz wiedzie?
— Rzecz prosta, bo jesteśmy >agro 

żeni... Powinniśmy się więc połączyć 
dla zwalczenia wspólnego wioga

Ducliemin drżał cały-
— Lecz ezegoż, ja  mam się obawiać 

z jego strony? — zapytał po chwili.
Amanda wzruszyła ram Lnami.

Nie udawaj idjoty!.. odpowiedzia­
ła — rwiesz, iż. mnie łatwo omamie. 
Mów jakim sposobem baron de Reiss 
został posiadaczem wekslu przez ciebie 
podpisanego?

"TU" (c. d. n.)

Zabójstwo w sporze o dziewczynę

Z a r o b k i z a l e g l e  o d  6  lat!
Niespotykane stosunki w przemyśle

OLKUSZ, 15. C. W nieczynnej od 1930 
roku fabryce papieru i tektury  w Sław 
niowie k/P ilicy w tych dniach zastraj 
kowało... sześciu robotników, zatrud­
nionych przy konserwacji maszyn i 
i> Inowaniu fabryki.

Robotnikom tym  niewypłacono za­
robków od czasu unieruchomienia IR- 
bryki, względnie wypłacono im tylko 
nieznaczne zaliczki, tak, że zaległość 
dla każdego z nich wynosi zgórą po

 flOO
(o) DOM GROMADZKI STANIE W 

SKALE KOŁO OJCOWA. Gromada osa­
dy Skała k/Ojcowa w najbliższym ezasio 
przystąpi do budowy domu gromadzkie­
go na pomieszczenie urzędu gminnego, 
sądu i policji państw. Na ośtatniem ogol­
iłem zebraniu ludność Skały zadeklarowa 
ła bezpłatną pomoc w robociźnie i zwózce 
materjału budowlanego.

(o) ZMIANY W UBEZPIECZALNI 
SPOŁECZNEJ. W sobotę wieczorem per 
sonel i lekarze ubezpieczalni społecznej 
w Olkuszu (do której należy również pow. 
miechowski), pożegnał bankietem ustępu­
jącego ze stanowiska kierownika oddzia­
łu p. mgr. .Tana Scb och tła, który przeeho 
ć.zi do Krakowa na inspektora.

Następcą mgr. Schochtla .iest p. Zdz'- 
daw Zictkiewicz z ubezpieczalni krakow 
rkiej.

(o) „WRONA BIS“ NA WYSTAWIE.
Wśród eksponatów wyrobów państw, szko 
ły  rzem.-przem. w Olkuszu oraz kółka lot 
niczego przy tej szkole, wystawiono szy­

bowiec „Wrona bis‘‘ wykonany^ całkowi­
cie przez uczniów szkoły rzemieślniczej.

Wystawa otwarta codziennie od dzi­
siaj do 21 bm. wł. w godzinach 9—12 i U 
—18-ej.

((o) IMPREZY NA ZAKOŃCZENIE 
TYGODNIA PCK. Staraniem ochotni­
czych drużyn ratowniczych w Olkuszu 
odbędzie się w dn. 18 bm. w sali „Uciecha’ 
w Olkuszu wieczór PCK. z b. bogatym 
programem, mianowicie: odegraniem 2-ch 
komedyj jednoaktowyćh pt. „Onufry* i 
„Wdowa z in us o “ pod reżyser ją p. Hor- 
newskiego oraz przemówieniem, duetem 
skrzypcowym, deklamacjami, solo fórtepin 
nowem i występem orkiestry mieszanej 
olkuskiego oddz- PCK.

(o) TEŚCIOWA PODEJRZANA O 
PODPALENIE. Przedwczorajszej nocy 
spłonął dom Jana Rolki w Chełmie, gm. 
Jangrot prawdopodobnie z podpalenia, o 
które podejrzana jest teściowa poszkodo­
wanego na tle awantur rodzinnych.

Na polach wsi Kakoniu pod K iel­
cami, policja znalazła zwłoki 30-let- 
niego F r. Tam aka z Bielin z poderżnię 
tym gardłem i głęboką raną w pier­
s ’ach. .

 OOft  ^
(k) ZAWODY ST R Z E L E C K IE  na odległość 50 mtr.

Ustalono, że Tamak zamordowany 
został bagnetem n,a tle sporu o dziew­
czynę. Zabójcę, w osobie Wł. Iw ana 
aresztowano.

HUFCÓW SZKOLNYCH. W dalszym 
ciągu święta P . W. i W. F. na strzel­
nicy małokalibrowej W KS. w Kiel­
cach odbyły się zawody strzeleckie 
męskich hufców szkolnych I I  stopnia

Pierwsze miejsce zajął hufiec gimn. 
,T. Śniadeckiego, uzyskując 257 punkt., 
I I  hufiec gimn. Iw. Stanisława K o­
stki, uzyskując 250 pkt., I I I  hufiec 
gimn. Kupieckcgo, 239 punktów.

4 tys. zł.
Fabryka przez te 6 łaj zmieniała 

właścicieli, lecz żaden z nich nie czul 
się w obowiązku uregulowania zarob­
ków cierpliwych robotników7.

Obecnie fabryka jest pod zarządem 
masy upadłości (fabryka należała do 
C. Mcesa). Zrozpaczeni robotnicy cliwy 
eili się ostatecznie jedynego narazie 
środka, tj. strajku.

Czy to jednak co pomoże?

Nerwowy szewc

I f f  S P R A W I E D L I W O Ś Ć  
HL ZWYCIĘŻA! .

POWIEŚĆ.
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, — Dom taki, jak mój, winien być
przez młodą, rękę kierowony... Pan 
Desvignes podaje mi swoją. Zna się 
na dziale finansowym wybornie... Je^t 
młody... czynny... pełny energji, boga­
ty... za zbyt nawet bogaty. Nasza 
spółka podwoi,, w czwórnasób, stokroć 
podniesie siły żywotne domu bankier­
skiego Verriera. Idąc ręka w rękę 
zdziałamy ctuda... a twój posag, me 
dziecię, wzrośnie do nieobliczonyeli 
rozmiahów.

— Uczuję się szezęśiwym... pani... 
mogąc pracować z całych sił moich dla 
osiągnięcia tego rezultatu... — zawołał 
Arnold z uniesieniem.

— Jestem dosyć bogata — odparła 
zimno Aniela. — Moje nawyknienia 
są nader skromne nie marzę by­
najmniej o wielkim majątku. Ten, 
jaki otrzymałam po matce, jest dla 
mnie aż nadto wystarczający. Co zaś 
do nowej spółki, mój ojciec w tym 
razie jest panem swych czynów. Wszy 
stko, co on postanowi, naprzód apro­
buję, będząc przekoną, iż powody, ja ­
kie go prowadzą ku temu muszą być 
pod każdym względem uczciwe i  
honorowe.

To mówiąc, panna Verriere utkwiła 
badawcze spojrzenie w ojcowskiem 
obliczu.

Bankier zrozumiał znaczenie tego 
spojrzenia, śnie zmięszał się jednak 
wcale.

— Moglażbyś myśleć inaczej! —

zapytał, a następnie, spojrzawszy na 
zegarek, dodał, zmieniając przedmiot 
rozmowy:

•— Jak  prędko obiad podadzą?
— Za dwadzieścia minut, punktu­

alnie o siódmej, jak zawsze.
— Wyjdę do mego gabinetu z pa­

nem Desvignes, mamy ze sobą wiele 
do pomówienia.

— Dobrze... powiadomię cię, ojcze, 
skoro obiad podadzą.

Arnold wolałby był zostać w salo­
nie obok Anieli, mimo, że ową obja­
wioną spółkę przyjęła ona zupełnie 
obojętnie; wypadało mu jednak odejść 
z Verrierem.

W salonie pozostała siostra Marja
z kuzynką. »

— Ozy ty  pojmujesz, co to wszystko 
znaczy, drogie dziecię? — zapytała 
zakonnica po odejściu obu mężczyzn.

— Pojmuję... — odparła głucho 
Aniela — och! aż nadto dobrze poj­
muję, nies+ety!

— Ależ, na Boga! nie przerażaj 
się... nabawiasz mnie trwogi!..

—• Co począć, gdy jej uniknąć nie­
podobna? — odrzekło dzieAvezę z cięż- 
kiem westchnieniem. — Sprawdzają 
się ciężkie przeczucia, jakie mnie przy 
gnębiały od pewnego czasu... Moj oj­
ciec jest majątkowo zrujnowany, lub 
co najmniej, chwieje się w interesach 
i oto przyczyna, dla której odmówił 
prośbie Vandama o moją rękę. To mai 
źeństwo zmusiłoby go do zdania ra­
chunku z majątku, pozostawionego mi

przez matkę... Stracił ów majątek... 
jestem tego pewna. Mój ojciec pozo­
stał obecnie bez żadnych nadal fundu­
szów... Widzę to jasno! O! ja go znam 
dobrze! Jeżeli zgodził się na przyjęcie 
spólnika... on taki dotąd samodzielny, 
to jedynie z przyczyny, iż stanął po 
nad przepaścią. Ach! ja  pojmuję... ro­
zumiem powody jego postąpienia... i 
drżę... drżę cała z obawy!

— Anielko... najdroższa moja, uspo 
kój się! — wołała siostra Marja, tuląc 
ją  ku sobie.

— Czyż mogę być spokojną, widząc 
przepaść, otwierającą się przedemną? 
widząc rozpoczynającą się walkę... tę 
walkę straszną... przerażającą?

— O jakiej "walce ty mówisz?
! — Ten człowiek, z którym wten­
czas podróżowraliśmy — mówiła dalej 
panna Verriere gorączkowo — ten 
człowiek, który został tak nagle spól- 
nikiem mojego ojca... on jest wro­
giem moim... najniebezpieczniejszym 
ze wszystkich nieprzyjaciół.

— Lecz co ty mówisz? — wołała 
zakonnica — dręczą cię jakieś strasz­
ne, urojone marzenia!

— Nie... nie! to nie marzenia!., ja  
nie śnię! Drżę cała na myśl, ile wy­
cierpieć mi przyjdzie do owej chwili, 
w której po dojściu do pełnoletności 
wolną nareszcie pozostanę.

— Czegóż się tak obawiasz?
— Najstraszniejszego ze wszy­

stkich nieszczęść! Przed chwilą ów 
Arnold Desvignes pożerał wzrokiem 
mnie prawie. Oczy mu ogniem pło­
nęły... Ojoieo, odmówiwszy Emilowi 
Vandame, chce mnie oddać temu czło­
wiekowi! Moje z nim małżeństwo jest 
główną podstawą tej spółki!

— Ależ to niepodobna!
— A ja  ci mówię, że to rzecz pewna! 

Mój ojciec czuł się zgubiony. Jego 
majątek, mój i twój, siostro, wszystko 
być może, zniknęło!,. Ten człowiek 
przybywa jako v’ybawca, daje pienią­
dze mojemu ojcu, który wzamian obie­
cuje mu mą rękę. Pomiędzy nimi

dwoma targ istnieje... Ja jestem sprze­
danym towarem!

— Ochl milcz, przez Boga... wołała 
siostra Marja, przestraszona w'zrasta- 
jącem uniesieniem kuzynki. — Wszak­
że są to tylko twoje przypuszczenia...

— Nie! to jest pewność! — przer­
wała żywo Aniela. — Ty chcesz mrne 
uspokoić, lecz w głębi myślisz toż sa­
mo! J a  czytam to w twoich oczaełu. 
w twojem spojrzeniu... Gdybym żą­
dała, byś zaprzeczyła temu, nie chcia­
łabyś... bo wtedy skłamać ci byłoby, 
trzeba.., , Tak! walka będzie straszna, 
lecz ja  w niej wytrwam do końca...Mo 
gą mnie zmiażdżyć i zabić... ale mnie 
nie zwyciężą!.. .Wolę śmierć nad krzy­
woprzysięstwo! Powiedziałam Emilo­
wi Vandame, że go kocham... Przy­
sięgłam mu, że cobądź nastąpi, ja  do 
niego tylko należeć będę i tej przysię­
gi dotrzymam. Wołałabym popełnić 
samobójstwo, niżeli go zdradzić!...

XI.

— Biedne me dziecię... umysł twój 
błąka się widocznie, skoro mówisz o 
samobójstwie — wołała siostra Marja, 
obejmując w ramiona kuzynkę, wy­
buchającą łkaniem. — Burzysz się 
przeciw nieznanej przyszłości... Wal­
czysz z widmami, jakie być może, ist­
nieją tylko w twej wyobraźni. Ju tro  
śmiać się będziesz, jestem pewma z te­
go, co oię tak dziś przeraża. Wszak 
wiesz, jak cię kocham... wiesz, że twe 
życie jest mojem... Cierpię boleśnie, 
wodząc łzy twoje. Pozwól mi się więo 
pocieszyć... Uspokój się... zaklinam? 
Nie okazuj swojemu ojcu cierpienia, 
którego obecnie nie nie usprawiedli­
wia, a skutkiem którego on jeszcze 
mocniej stałby się przeciwny tutó 
upragnionemu przez ciebie związko­
wi... Otrzyj łzy... droga, ukochana... 
Czegóż bo masz się tak dalece obawaólt 
Gdyby się nawet i wszczęła walka, jeet 
nas dwie do jej podtrzymania... Musi­
my zwyciężyć, bo Bóg będzie z namitl

d. c. n.

W sobotę spodziewany jest wyrok
przeciwko wywrotowcom niemieckim

ZE SPORTU
KATOWICE, 16. 6. Na dzień wczo 

rajszy została jak wiadomo zarządzo­
na przerwa w rozprawie przeciwko 
członkom nielegalnej organizacji nie 
mieckiej NSDAB. Przerwa ta została 
spowodowana koniecznością rozpatrzę 
jaia na posiedzeniu niejawnem wnio­
sków prokuratora i obrony co do przt

słuchania dalszych świadków. Posta 
nowienie zapadłe w tym względzie zo 
stanie ogłoszone na . poezątku dzisiej­
szej rozprawy.

Wyrok w sprawie tych 113 oskarżo 
nych (5 zbiegło a 1 popełnił samobój­
stwo) spodziewany jest w sobotę.

Votum nieufności uchwalono zarządowi kieleckiego
O. Z. P. N.

Ku uwadze Czytelnikdw
„e x p r e s  Za g ł ę b ia 4' wychodzi 7 razy w tygodniu, dokładnie i szyb­

ko informując o codziennych wydarzeniach w kraju i zagranicą, ze speejnl- 
nem uwzględnieniem przejawów życia społecznego na terenie Zagłębia Dą­
browskiego i województwa kieleckiego.

„EXPRES ZAGŁĘBIA'4 daje niezawodny skutek reklamowy, gdyż jest 
największym na terenie województwa kieleckiego organem ogłoszeniowym.

„EXPRES ZAGŁĘBIA44 posiada szeroko rozgałęzioną sieć agentur i 
0 własnych oddziałów.

„EXPRES ZAGŁĘBIA44 kosziuje tylko zł. 2 miesięcznie z odnoszeniem 
do domu.

Prezydent Roosevelt pobił rekord 6rety Garbo

Jak to donieśliśmy, na nadzwyczajnem  
wal nem zebraniu kiel. OZPN. w Częstocho 
w ie dokonano wyboru nowego zarządu. w. 
skład którego weszli działacze sportowi 
z Zagłębia.

Początkowo wybrać miano jedynie pr* 
zesa okręgu. Na zebraniu KS. B łękitni z 
Częstochowy złożyli wniosek o wyrażenie 
yotum nieufności zarządowi. W  imiennem  
głosowaniu za wnioskiem padło 55 głosów.

przeciw 24, 8 wstrzymało się. Bezpośredni® 
po tern zarząd podał się do dym isji. Wo­
bec tego wybrano nowy zarząd przedst* 
.wiony przez delegatów Zagłębia.

Faktycznie więo przeniesiono równo­
cześnie siedzibę okręgu do Będzina gd y i 
prezes W olski oświadczył, że zebrania za* 
n ą d n  odbywać się będą na teren w Za­
głębia.

Mistrzostwa A klasy śliskiego O.Z.L.A.
z udziałem zawodników  zagrłębiowskieh

Do niedawna sądzono, że Greta 
Garbo, słynna gwiazda filmowa, jest 
osobą, która z wszystkich mieszkań­
ców Stanów Zjednoczonych otrzymuje 
największą ilość listów.

Pięknej Szwedce codzienna poczta 
przynosi bowiem przeciętnie 800 li- 
stoiv dziennie.

Żadna z gwiazd filmu amerykan 
skiego nie może poszczycić się takiem 
powodzeniem korespondencyjnem.

Niedawno prasa amerykańska poda 
ła interesujące zestawienie, z którego 
wynika, że człowiekiem, który otrzy­
muje największą ilość listów prywat­
nych, jest prezydent Stanów Zjedno­
czonych Roosevelt.
Jego przeciętny obrót dzienny w tej 
dziedzinie wyraża się cyfrą 0.500 listów

Należy przyj om zaznaczyć, że są to

listy prywatne, adresowane na prywat 
ny adres prezydenta.

Oczywiście Roosevelt nie jest w 
możności przeglądać swej korespon­
dencji, bo jak z prostego obliczenia wy 
nika, gdyby tylko 30 sekund pragnął 
poświęcić je.dnemu listowi w ciągu 
dniia, nie byłby -wstanie pi-zeglądnąć 
więcej listów niż 2.800.

m
m&

W ub. niedzielę w Chorzowie odbyły 
się mistrzostwa lekkoatletyczne A  klasy  
Śląska. W yniki były następujące:

4X101* pań: 1) Strzelec Sosnowice 504 
2) Stadjon 56.5. 180 mtr.: 1) Świątkówna 
13.7, 2) Biskupówua 141, 3) Pałaszawska I 
14.2, 4) Paliszewska II  14.3. 200 mir. II 
Kieronimówna 29.0, 2) LosU>wna 29.S —» 
Wzwyż: 1) Biskupówna 1.38, 2) Paliszew - 
ska I 1.38.

4X100 panów: 1) KPW . II 45.5, 2) So­
kół K tywałd 46.2. Oszczep: 1) Dyka 54 40 
2) Żyłka I 51.67. 5) Mucha. Miot: 1) W e. 
glarczyk 41.78. 100 intr.: 1) Cumie1 KPW  
11.4. 260 mtr.: 1) Mleczko KPW. 23.7. • -  
1.580 intr.: 1) Orłowski KPW . 4 13.2. 408 
z plotkami: 1) Krawczyk 63.0, 2* Żyłka 
Sokół Chorzów 68.8. 50M mtr, 1) Gwóźdź 
Sokół Katowice 15:50.7. 11# plotki. P  Dyka  
Krywałd 17.6, 2) Mucha CKS. 17.9. Wzwyż 
1) Rozumowski KPW . 1.72. Kula: 1: P ra­
ski 13.54, 2) W ęglarczyk 12.55. Dysk: i"’ 
Praski Strzelec Katowice 38.12. Wdał: So 
kół KPW . 6.50 4) Zieliński Sosnowiec 6.22 
6) Mucha CKS. 6.00.

Panie: 60 mtr.: 1) Świąt kówna Strzelec 
Katowice 8.81. 80# mtr.: 1) Soskówna 2:38.8 
Wdał: 1) Paliszewska I  4.63. Wdał z m iel 
sca: 1) Paliszewska 2.35, 2) W ajsówna Ru 
da 2.22, 3) Paliszewska II  2 08. 80 pb>tk*f

1* Hofiuska 14.4, 2) Szubianka 16.5 K u lił  
1) Lanżanka Sosnowiec 8.45.5, 2) PaliszeW  
ska 8.44, Paliszewska II 817 Dysk: 1). 
W ajsówna Sokół Ruda 27.99, 2) Paliszew ­
ska II 27.50, 3) Lanżanka 2515), 4) PaiiszeW 
ska 1.24,50, 5) Szubianka 23.10.

Trójskok: 1) Chmiel 13.13. 2) Sokćf
13.16, 3) Zieliński 12.50. 4* Mucha 1135.--* 
Oszczep pań: Kamieniecka 27.30. 4> IWl 
1) Stadjon 3.38,5, 2) KPW . 3.41,3. lyczk at  
1) Mucha 3.56. 2) Palion 3.40.
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O MISTRZOSTWO OKRLGU W AR­

SZAW SKIEG O
W  meczach piłkarskich finałowych o 

mistrzostwo klasy A okręgu warszawski** 
go. Skoda pokonała Granat (Skarżysko) 
7 0 (1:0). PW ATT w ygrał zo Zniczem 
(Pruszków) 6:0 (2:0).

W  tabeli rozgrywek prowadzi Skoda 1 
gry, 8 pkt., stos. bramek 18:2 przed Grana 
tern 4 gry, 4 pkt., stos. br. 13.13, PWATT* 
3 gry 2 pkt. stos. bram, 9:5 i Zniczem 8 
gry, 0 pkt. stos. br. 0:19.

X PIŁK A NOŻNA W CZĘSTO OHO* 
W IE. O mistrz, ki. A.: Myszków — Skra 
3:3 (1:1) Wskutek powyższego wyniku kaa  
dydatem do spadku z tabeli są obocnio Ta  
ryśei. W  zawodach towarzyskich Turyści 
pokonali częstochowską Admłrę 4:1 (S*0)



u n i t  wyścigów konnych
w  K atow icach

W  ub. niedzielę wyścigi konne z to ta- 
’iz&torem na  torze w Brynowio po,l K a to ­
w icam i zostały  zakończone.

W  pierw szej z przeszkodam i 3.6<'0 m ir 
w ygrał F la g ra n ti M. Zduńcz} kcwej w -ł‘ob’ 
Tot. zw. 24 zł.

W  d ru g ie j p łask iej 2.100 m (r, w ygrała  
Łnkme st. „Zygm unt" pod j. .^zymańskira 
w 2*25. Tot z w. 19 zł. m. 15 i 75 zł

W  trzeciej p łask ie j — 2.!00 m tr  wy­
g ra ła  H a te  Toi St. hr. K orzbok-lfgekiego 
pod j. Szym ańskim  w 223. Tot. zw 10 zł. 
m. 12 i 13 zł.

W  czw artej p łask ie j lo łe ry jno  - sprze 
ctaźnej 1.800 m tr. w yg ra ła  fic l'e  E .o ile  J  
Tem niekiego pod clił. K lebariem  w 2‘01. 
Tot. zw. 29 zł. m. 19 i 73 zł. -

W p ią te j p łask ie j 1.600-m ir. w ygrał 
E ver M ore J . Rości szewskiego pod j. W a 
ehowiakiem  w 1‘46. Tot. zw. 14 zł m. 17 
-  14 i 15 zł.

W szóstej p łask iej 1800 tn tr. — w ygra­
ła T h a jla  W. Jam niek iego  pod i K o l-  
czalem 11‘02. Tot. zw. 14 zł. m. 11 i l j  zł.

W siódm ej z pło tam i 2.400 m tr, w ygrał 
M ajdan por. Rościszewskiego pod j. W a­
chowiakiem  w 2‘56. Tot. z\\\ 58 zł m. 19 
ł 14 zł.

W  ósmej o sta tn ie j sezonu p łask ie j —" 
1.800 m tr. w y g ra ła  C um parsite  M, Mańko 
pod j. Kóńczałem II. Tot. zw 35 zł.

“ — «O0-------
■łAWODY ł u c z n i c z e  w  k i e i ,< a c h

Z okazji święto P.W . i W .F. odbyły 
się na stad jom e K .P.W . w Kielcach zaw j 
dy łucznicze w których 1 m iejsce zdoby' 
zespół K .P.W . w składzie: O s t’owsk: Zdzi 
sław  punkt. 84, Zawisza S tan isław  punk t 
68 Iw ańsk i K azim ierz punkr 57 i Wn.eezek 
K azim ierz punkt. 55 Ogółem zespół K P W  
uzyskał 282 punktów. W  konkurencji 

' pań I  m iejsce za ją ł zespół K K S. u z y ­
sku jąc  201 punkt. TI m iejsc j zdobył zespół 
P.W .K . uzyskując. 184 punkt, i I I I  m ie'- 
see zdobył zespół ZS. uzyskując 137 punk t 
P rzy tcm  odznaką 2-ej k lasy  P Z .Ł  w kou 
k a ren c ji Ł.2 zdobyli J u n g  Franciszek, 
Jn n g  W acław, i W ojciechowski M ar.jan: 
odznakę kl. 3-ej konkurencji Ł. 1 zdobyli-: 
Chodecki S tanisław , Sm acki A ntoni W oj­
ciechowska Jan in a .

Indyw idualn ie  I  m iejsce zdobył Ju n g  
W acław, 2) J u n g  Franciszek j 3) W ójcie 
ehowski M arjan ,

X O D W O ŁA N IE MECZU LEK K O  
ATLETYCZNEGO B E L G JA  — P O IS K A
Polski Zw. Lekkoatletycznego postanow  i 
odwołań ł spo tkanie m iędzypaństw ow e 
P o lska — B elg ja  w lekkiej atletyce, k tó re  
m iało się odbyć w przyszłą niedzielę w 

K rakow ie wzgł. w Poznaniu.
Odwołanie meczu wywołało w B rukseli 

fa ta lne  w rażenie. Belgowie do osta tn ie j 
chwili nie wiedzieli o jakichkolw iek t r u ­
dnościach organizacyjnych w P o ’cce •' 
przeprow adzali specjaln ie przygotow ania 
tw ojej drużyny.

X ZAKOŃCZENIE K L P S U  L E K ­
K IE J  A T LETY K I I  G IE R  SPORTO- 
\ \Y (  H, organizow anego przez m iej. korni 
te t W .F. i P.W7. w Sosnowcu nastąp iło  w 
ub. sobotę. Egzam in na przodowników zlo 
żyło 9 uczestników, na ogóUn liczbę 22 
kandydatów  E gzam iny p rzeprow adzi prof 
K orw in Olszewski.

DZIAŁ U R Z Ę D O W Y

K IE L E C K I OKRĘGOW Y ZW IĄ ZEK
P IŁ K I NOŻNEJ CZĘSTOCHOW A.

AUTONOMICZNY PODOKRĘG ZAGŁĘ­
BIA D Ą BRO W SK IEG O  W B ĘD ZIN IE. 
Adres se k re ta ria tu !  H. Gwóźdź, Będzin, 

ut. Cynkowa 13.
K om unikat Zarządu Nr. 19.

1. P odaje  się do wiadomości klubom  
źe w czwartek, dn ia  18 czerwca 1936 r. zo­
stan ie  o tw arty  kurs dla kandydatów  na 
sędziów7 piłki nożnej w Będzinie przy ul. 
M ałachowskiego (vis a vis K om isarja tu  
Policji Państw ow ej) godz. 17.30

2. Pod ajc  się do wiadomości klubom, 
ic  w dniu  21 czerwca br. jako w dniu za­
wodów7 „Dnia Podokręgu" obowiązuje za­
kaz g ry  na całym  teren ie  Podokręgu. W  
dniu tym  odbędą się zawody w Sosnowcu 
i Dąbrowie Górniczej.

a) w Sosnowcu na boisku STS. U n ja  
o godz. 17-ej między reprezen tacjam i Pod 
okręgu Zagłębia D ąbrow skiego przeciw 
reprezentacji Podokręgu R ybnickiego G.
SI.

b) przedmeez KSM. N iw ka przeciw7 TS 
Sosnowiec o godz. 15-ej na boisku U n ji— 
drużyny w inny staw ić się w pełnych ko­
stium ach.

e) gospodarzem  tych zawodów jest STS 
U n ja  Sosnowiec. Porządkow ych dostarczy 
STS. U nja, kasy  obsadzi Podokręg.

d) p iłk i w stan ie  n adającym  się do g ry  
dostarczą na boisko kluby: U nja , P łom ień 
Sosnowiec po jednej.

3. Zawody w D ąbrow ie Górniczej odbę­
dą  się o godzinie 17-ej zawody między 
rep rezen tac jam i klubów  k lasy  A i k lasy  
B, skład k tó rych  u sta li K a p itan  P o d o k r; 
gu p. B itnerow ski.

a) gospodarzem  tych zaw7odówT jes t R K S 
Zagłębie Dąbrowra Górn. K asy  obsadzi 
Podokręg.

b) kostjum y  dostarczą k luby  RKS. Z a ­
głębie i TS. Dąbrowa.

c) p iłk i w stan ie  nadającym  się do 
g ry  dostarczą k luby : Zagłębie, Z aglębiau 
ka i Cynkow nia.

d.) przedmeez ro zeg ra ją  o godz. 15 ej 
d rużyny  juniorów  Zagłębie — Zagłębian- 
ka, k tórych drużyny  w inny staw ić się W 
pełnych kostium ach.

N iestosow anie się do powyższego za­
rządzenia k a ran e  będzie grzyw ną.

4. Podaje  się do wiadomości klubom 
pism o K om endanta  W F. i PW . Okręgowe 
go U rzędu W ychow ania Fizycznego K ra ­
ków z dnia 15 5 36 r. L. 550 w spraw ie 
zniżek kolejowych w celu w ypisania próśb 
o zniżki w edług niżej podanego wzoru:

Pieczęć nagłów kow a klubu. D ata  i 
m iejsce . . . K om endant Obwodu PW . . • 
P. P . (pap) przez K om endę P ow iatu  PM^ 
w . . .

Podp isan i proszą o w ydanie zaśw iad­
czenia do uzyskania  50 prcc, zniżki kole­
jow ej d la  drugostronn ie  w ym ienionych 
(ilość członków klubu, o rganizacji, stow a­
rzyszenia, związku) ważnego na czas od 
• . • do . . .  z miejscowości (stacja kolejo­
wa) . . . .  do . . . (miejscowości — s tac ja  
kolejow ą) i z powrotem.

W ym ienieni u d a ją  się w m yśl załączo­
nego zarządzenia okólnika itd., związku, 
klubu, organizacji, stow arzyszenia) n a  zor­
ganizow aną im prezę sportow ą np. zawody 
piłkarskie, k u rs  względnie obóz . . . (miej 
scowość) . . .  w czasie od . . . do' , , ,

S ek re tarza: P rezesa: W łasnoręczne P°d 
pisy (pieczęć ok rąg ła  z braku  tejże p o ­
dłużna). W ykaz im ienny członków (zw., 
klubu, org'.. stow.) w . . . udających się 
na (obóz) kurs, wzgl. im prezę sport', w 
m  . . . w m yśl zarządzenia np, okólnika 
N r. - . z dnia . .

Lp.. Nazwisko i Im ię. Nr. leg. członka. 
U w agi. W łasnoręczne podpisy.

5. W związku ze sta ran iam i Podokrę­
gu o tren e ra  na  naszym  terenie, podąic 
sie do wiadomości klubom , że PZPN . de­
legow ał tren e ra  p. Spojdę, k tó ry  w czas‘e 
od dnia  dzisiejszego do 27.8 36 r. prow a­
dzić będzie tren ing i i przeprow adzi 2 p o ­
gadanki z kierow nikam i sportow ym i k lu ­
bów. W zywa się przeto w szystkie kluby 
do koniecznego delegow ania swych g ra ­
czy na  tren ing i, k tóre odbędą się w n a ­
stępujących dniach i m iejscach:

1) ośrodek Czeladzi - -  boisko S tad ion  
M iejski w Czeladzi w dniach 16 i 29-go 
czerwca 1935 roku kluby:

K luby : CKS.. B ryniea, Placów ka, P ło 
mień, Solvay, Jedność.

2) ośrodek Będziński — boisko TS. S a r  
m ac ja  w Będzinie w dniach 17 i 22 czerw 
ca 1938 roku.

K luby: Zagłębianka, Sarm acja , H a- 
koach, Cynkownia, Gwiazda, K ra ft, Vic­
toria, S trzelce i M ars Łagisza.

3) ośrodek D ąbrow ski — boisko S ta ­
dion M iejski w Dąbrowie Górn. w dniach 
18 i 23 czerwca 1935 roku.

K luby: Zagłębie. D ąbrowa, Gołonóg, 
B rygada, TUR. Ząbkowice.

4) ośrodek Sosnowiecki — boisko STS. 
U n ja  w Sosnowcu w dniach 19 i 24 czerw 
ca 1938 roku.

K luby: U nja , Policyjny, Czarni, Zew, 
Kazim ierz, K inereth , Sosnowiec, KSM., 
Gwiazda. M akabi, N ord ja , Samson, S trze­
lecki KŚ., Zw. S trzelecki Niwka.

5) ośrodek Okolica — boisko KS. S a tu rn  
w W ojkowicach Kom. w dniach 20 i 25 
czerwca 1936 roku.

K luby: S atu rn . Orzeł, DKS.. Nad B ry- 
nicą, Cyklon, B ałtyk , Jaw orznik .

Prezes ( - )  W Ł. W OLSKI.
S ekretarz  ( - )  H. GWÓŻBŻ.

Będzin, dnia 16 czerwca 1936 roku.
K om unikat (nr. 2) kap itana  podokręgu 

ukaże się w ju trzejszym  num erze „Ex- 
presu  Zagłębia".

Ch r z e ś c u a ń s k i  z a k ł a d

V ///////U ,
sRf.mki

W ykonuje reperacje  zegar­
ków kieszonkowych, chro­
nom etrów , repetirów , szto- 
perów, zegarów wieżowych, 
ściennych, stołowych, a n ty ­

ków, kontrolnych, re jes tru jący ch  au tom a 
tów i elektrycznych oraz liczników tacho­
m etrów , szybkościom ierzy, czujników', 

num eratorów7.
W ykonanie solidne z gw aranc ją  3-ch 

— letnią. —

|  Szczęśliwe dzieci,
którym  m atka m oże  p o św ięc ić  

więcej cza su , gotu jąc w y łą czn ie

elektrycznością
\ SR/v\

KINO
z a e t p i E

Dziś! Ceny miejsc cd 25 gr. Epokowy film sowiecki p. t. Dłiśl

W walce z caratem
(MIŁOŚĆ MAKSYMA)

Obraz ten, którego akcja osnuta ,j s t na tle rzeczywistości imperjum ro­
syjskiego z okresu po roku 1905 ilustruje nam z całym realizmem walkę 

zakonspirowanych rewolucjonistów z caratem 
W rolach głównych :

M. Tarchąnow, B. Czirków, Woj. Kibardzina i St. Kajukow 
NADPROGRAM : TY G O D N IK I PATA. 

oraz groteska rysunkowa p .  t. „Z A C Z A R O W A N Y  M Ł Y N "  
Początek I-go seansu o godz. 17 30.

a  mm m m mm m
KINO

Pałace

Fenomenalna komedja muzyczna o świalowym
rozgłosie

„Casino de Paris”
m mm ma  i i  i  aiaassasi

W roi. gL: AL JOLSON
. _____________

Kino RIALTO Sosnowiec Warszawska 18
Film W aszych marzeń. Film dla wszystkich, którzy kochają 

piękno, śpiew, muzykę i taniec p. t.

R O B E R T A
W roi. gł,: Irena Dunne, która śpiewa rosyjskie piosenki oraz

najwspanialsza para aktorów Fred Astaire i Ginger Rogers.
Pocz. seansu M 5 , 7.45, 9.45. u  NADPROGRAM DODATKI. 

Uwaga! Film powyższy po niebywałych sukcesach zagranicą jest 
już wyświetlany 7 tydzień przy wysprzedanych kasach w Warszawie.

Poszukuje  się dwuch

iechniKów-mierników
z p rak ty k ą  do p rac  pom iarow ych na 
teren ie  sosnowieckim w m iesącu lip- 
cu i s ierpniu  br.

Zgłoszenia z św iadectw am i odby­
te j p rak ty k i należy niezwłocznie 
przesłać do Państw ow ych Zakładów7 
W odociągowych, Katowice, ul. Róża­
na 3.

P R S Y C H d D N l'aA r%

L E C Z N I C Z A
chorób wenerycznych ł skór. „Pomoe”

SOSNOWIEC, SIENKIEW ICZA 17-ft

Czynna: 11-1 i 5-8 pp., w świętą: U -l 
Wizyta 5 złotych. '■&!&&&

DROBNE OGŁOSZENIA

POSADY I PRA CE

DZIEW CZYNA 14-15 la t do posługi mo- 
że się zgłosić od zaraz. Adres wskaże ad-
m in is trac j a .     _ _
PO TRZEBN Y  chłopiec <lo pracy fryzjer­
skiej. W iadom ość w adm inistracji.

K U PN O  I SPRZEDAŻ

WAPNO
budowlane w7 bryłach, pierwszego g a tu n ­
ku, tłu ste  o dużej wydajności. W apienni­
ki .,Bryp ica‘< Czeladź, telefon 20.________
DUŻO jest gilz do papierosów w opako­
w aniu  po 25 sztuk w pudelku, lecz najlep  
sze „K RY ZY SO W E -  PA SC H A L 3K IE - 
GO“ — pięć groszy pudełko.
MŁODY wyżeł maści szarej, dobry w p o ­
lu. je s t do  ̂ sprzedania. W iadomość, Sosno 
wice, ul. S taszica nr. 7 p. Poniew ierski.

ZGUBIONE DOKUM ENTY

ZGUBIŁEM  cenzurę, w ydaną w szkoło 
powszechnej W awel, na im ię Zygm unt
Nowak, C m entarna n r . 8. _______
SKRADZIONĄ torbę z p rzyrządam i aku  
szeryjnem i proszę zwrócić za w ynagrodzę
niem. Sosnowiec, O rla 10._______________
P A W E Ł  BINCZYCKI zgubił dowód oso 
b isty  w ydany przez S tarostw o Busko.

ZGUBIONO świadectwo przem ysłowe w7y 
dane w Sosnowcu przez U rząd Skarbowy, 
n a  nazwisko A bram  N ow 'ytarger.

ROŻNE
w

Fotografie
pam iątkow e od K O M U N JI ŚW. artystyo* 
nie w ykonane. Ceny przystępne.

S. M y sz k o w sk a
 Sosnow ice. P iłsudskiego 20.______

DW ÓR Chorzewice, koło Częstochowy, 
poczta Aurelów, nowoczesne urządzenia, 
las sosnowy, park, p rzy jm uje  letników  po
4 złote dzienn ie . ____________    -
IN TELIG EN TN A , przysto jna, gospodar­
na zajm ie sie domem sam otnej osoby lub 
z dziećmi. „E xpres Zagłębia" Sosnowiec
..Szlachetna dusza". _
S K L E P  do odstąp ien ia  urządzony ora* 
m ieszkanie. Sosnowiec, S zp ita lna  12-a, L i­
da Izrael.

Z N A W C A

T Y L K O
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' C A t Y M  ŚWIECIE
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